Kraków, Czwartek 
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Ze odnoszenie do domu miesięcznie 60 hal, kwartalnie 1 kor. 60 hal. 
(inseraty) uprasza cię nadsyłaś wprost do Administracyj 
„M. Reformy“ w Krakowie. 

Redażcya: ul. Jagiellońska 10. Admninistracya: ul. św. Anny 3, 
Telefon Redakcy) 41. Administracyi Nr 241. Dla rozmów zamiejscowych 1572, 
Nr rach. pocet. Kasy ozzozgd. 807.484. 

Rękopisów nadsyłanych Redakcya nte zwraca. 

We Lwowł6 sorzaduń numerów po 12 hl: w Binrza dzienników S. Sokołowskiego, 

ulica Jagiellońska 8 i w Biurze Płohna, nifos Karola Ludwika 9. 


Cena numeru 12 hal. 


Prenwneratę i oyłoszenia 


Jedyna droga. 


Kraków, 14 września. 

(K. s.) Panstwo, a nie jego właściwość, — 
niepodległość — powinno być celem naszych 
ofiar, wysiłków i dążeń w dzisiejszej dobie. — 
Sugerować się hasłem niepodległości bez iro- 
ski o panstwo, jesto to samo, co szukać słody- 
ozy, nie dbając wcale o — cukier. 

Państw, realne państwo, jest najwalniej- 


5257 naszym narodowym celem. Na pierwszem 
miejscu fioi kwestya samego państwa i pañ- 


stwowości, na dalszych dopiero jego poszcze- 
gólne funkcye. 

Istotą państwa jest państwowa organizacya 
narodu. Nazywamy ją pospolicie — »państwo- 
wościąc. Stanowi ona substancyę państwa, jak 
mąka substancyę chleba. Od ilości i wartości 
tej subsianncyi zależy sama możność wytworze- 
nia państwa i jego utrwalenia. 

Można dyskutować nad tem, czy Węgrzy ma- 
ją panstwo doskonale rozwinięte. Nie podlega 
jednak dyskusyi fukt, że mają silaą państwo- 
wość. 5ą bowiem panstwowo zorganizowanym 
naroden:, który ma szeroka możnośćużywania 
gwych sił dla budowy, rozwija? walania 
Bwego państwa. Uzyskaniewarunków 
państwowej ereodrizacyj naro- 
du polskiego, zabezpieczenie 
używania jego siły dla jego po- 
trzeb — olo alia w szeregu realnych celów, 
które polskiemu realnemu wysiikowi muszą być 
dzisiaj postawione. c 

To konkretne zadanie może być rozwiązane 
na gruncie tylko konkretnyin. Musi ono pozo- 
stawać w sferze faktów, jeżeli samo ma stać 
się faktem, a nie tylko majakiem, złudą i je- 
szcze jedną nicziszezuną nadzieją,  niewysłu- 
chaną modlitwą, 

Fakta, o których mowa, są dwojakie: takie, 
które stwarzają inni, i takie, które stwarzamy 
mysami. W zakresie tych drugich faktów le- 
ży możność naszego dzialania į naszej odpowie- 
dzialności historycznej zavazem. Tylko fakta 
warunkują inne fakta. Postulatami, konstruk- 
cyami i t. p. produktami myśli i uczucia nie 
stworzy się faktu realnego. Tylko bowiem fakt 
rodzi fakt. Aby eoś było zrobione, niema inne- 
go sposobu, jak tylko jeden — robić. 

Jeżeli więc mawy robić własną państwowość, 
to musimy stwarzać nie konstrukcye myślowe 
takie hib owakieynie uchwałać te lub tamte re- 
zolucye, ale siwsrzać fakta natury państwo- 
wej. 

Ponieważ państwo jest organizacyą sily na- 
rodowej, przeto potrzeba stwarzać poszczegó!- 
ne fakta takiej właśnie organizacyi. Przede- 
wszystkiem zaś szanować te, które już są, uma- 
cniać je i rozwijać. 

Państwowe działanie jest w pierwszym rzę- 
dzie zachowującem. oszezędzającem, konser- 
wującem. Jeżeli więc ktoś zaczyna tworzenie 
państwowości od burzenia istniejących już jej 
czynników, dlatego, że mu sie nic podobają i 
że nic przystają do jego z góry powziętego pla- 
nu, to składa tem dowód, że jest chemicznie 
wypruny z wszelkiego rozutnienia isiotv dzia- 
łania. którego się podjąŁ Wartość bowiem 
wszelkiego faktu stanowi to, że on istnieje. To 
wlaśnie daje każdemu dzielu dokonanemu, 
choćby niedoskonuomu, nieskończona przewa- 
gg nad dzielem najdoskonalszem, ale jeszcze — 
niedokonancm. 

Naród taki, jak nasz, z /jęgo przeszłością, 
z jego dorobkiem kulturalnym. nie jest — > ta- 
bula rasa «. W jego życiu, chociażby w najtru- 
dniejszych prowadzonem warunkach, zawsze 
gromadzi się pewien kapitał faktów organiza- 
cyi i zbiorowych wysiłków. Wszystkie one wy- 
Boce cenne zawsze, stają się wręcz bez ceny 


1 


wtedy, kiedy nastaje czas użycią ich na budo- 
wle wyższą. kiedy otwiera się możność organi- 
zowania z nich państwowości polskiej. 

[Ta konzolidacya, której dzisiaj tak gorąco 


F. Mirandola, 


WYDANIE PORANNE 


pragnio polski instynkt narodowy, nie jest ni- organizacyjnej zdolności narodu, to żadne bo- 


nistów, czy całych pułków i brygad, nie były- 
by w stanie wyrównać tej straty, nie przywró- 
ciłyby Legionom tej ich najgłębszej, państwo- 
wej wartości, Bez niej zaś Legiony stalyby się 
tylko romantycznym epizodera dla jednych, 
opłakaną omyłką dla drugich. Przestalyby zaś 
być faktom organizacyi państwowej, ktorego 
zachowanie, chronienie i utrwalenie należy zno- 
wu do tych podstawowych obowiązków. jakie 
serce, miała swe źródlo nie tylko w zadowole- |realuie pojęty program: budowy państwowości 
niu, że my »takżec potrafimy zrobić sobio po- polskiej na każdego Polaka nakłada. 
lieyę, ale przedewszystkiem w tem, że w fa-| Więc nie licytacya na hasła, nie jałowe prze- 
ktach tych cbjawiała się siła państwowa na-|ciwstawianie sobie rozmaitych »koncepcyje, 
rodu, że one same z kolei stawały się tej siły | które mają to ze sobą wspólnego, że realizacya' 
pomaożycielami. ich leży zupełnie poza zakresem naszej możno- 
Wartość najglębszą i najistotniejsza Legio-|ści, ale realna praca, żmudny codzienny wysi- 
nów polskich stanowi też nie co innego, jak| lek w celu zachowania tych faktów państwowo- 
przejawiona w nich zdolność narodu do orga-|ści, które juź są, chociażby nawet najmniej- 
rizowania swojej siły zbrojnej, więc znowu | szych, i stwarzanie w granicach możliwości co- 
przedewszystkiem państwowej. T jeżeliby Le-| raz to nowych oto jedyna droga, która pro- 
giony miały przestać być wyrazem tej właśnie | wadzi do celu. 


wania i zachowania tych właśnie dokonanych 
faktów organizacyi w tym celu, aby stały się 
fundamentem i materyałem dla budowli wyż- 
szej, dla gmachu połskiej państwowości. 
Kiedy Warszawa w okresie zmiany panowa: 
nia zdobyła się na utwarzertie własnej straży 
bezpieczeństwa, zorganizowała sądownictwo, 
zabrała się do formowania szkoły, to radość, 
którą te fakty przejąć musiały każde polskie 


rea — 


Komunikat sztabu austro-węgierskiego. 
(Telegram c. k. Biura korespondencyjnego). 
Wiedeń, 14 września, 


Urzędewo donoszą dnia 15 września 1916: 


Wschodni teren wojenny. 

Front rumuński: Położenie jest niezmienione, 

Front wojsk generała kawaleryvi arcyksięcia Karola: Wykonany przez Rosyan na nasz 
front karpacki między Smotrcem (południowy zachód od Żabiego) a Złotą Bystrzycą jedno- 
lity atak masowy rozbił się o dzielny Gpór obrodców, wśród najcięższych dla nieprzyjaciela 
strat. 

W Galicyi wschodniej nie kyło Żadnych wydarzeń. i 

Front wojsk generala polnego marszałka księcia Leopolda bawarskiego: Prócz miernero 
ognia działowego i minierek nje ważnego. : 


. 
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Wioski teren wojenny- 
Na froncie Soczy trwał dalej nioprzyjacielski ogicń artyleryi, — Między doliną Adygi a 
Astyki nastał do pewauego stopnia spokój. 
te 


Poiudniowo-wschodni teren wojny. 


Nad Vojusą chwilami żywsze utarczki, Zastępca szefa sztabu generala., v. Höfer, 


marszałe! 


tek polny porucznik, 

A a 4 a , - 

wydarzenia na morzu, 
| W nocy z dnia 12 na 13 bm. obrzuciła eskadra hydropianów urządzenia dworca kole- 
jowego i wojskowe objekty w Cervignano licznemi bombami, Spowotowano dwa większe 
pożary, jedną gwaitowną eksplozyę w jednym cbjekcie i osiągnięto kiika celnych rzutów na 
urządzenia dworca kolejowego. Inna eskadra hydroplanów zaatakowała tej samej nocy port 
wojenny Wemecyi. Zauważeno celne rzuty najcięższemi bombami w arsenale, w dokach, w 
gazometrach, w forcie Alberone i w urządzeniach dokowych w Chioggia, a w Chioggia także 
kiika pożarów. Obie eskadry kydroplanów mimo najgwałtowniejszego ostrzeliwania powróciły 
nieuszkodzone. Komenda floty. 


po 
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Rok XXXV. 


Premurnermtę przyjmują: 


gzamiejscową: Adminietracya „Nawej Reformy" j wszystkie urzędy pocztowe; miejseg< 


wą: Adminiatramys „Nowej Reformy 


i A. Salomonuwej, al. Szczepańska 9; Biuro dzienników M. Hupczyca, al Jagiel! 
Trafika w Sukiennuicach. 


Zamiejscową prenumeratę I ogłoszenia (iuseraty) przyjmują: We Lwowie Eiura 


dzienników: A. Bachsiab, ul, Karo 


Goldsekwniet (sprzedaż oddzielnych 
H. Secht! 


wiersza Šdrobnom pismem (pétit) za 
Nadesiume po 90 h od wiersza, 
tabojnryczny, cyfrowy, skomp!ikowan 


“ =» Główna trka w Rynku, — Agencya J. Hopcesa 
ońska 7; 


la Ledwika 21, S. Sokołowski, ml. Jagiellońska 3, — 


W Izrosławin J. Soszyńska. — W Tarnowiec M. Rockach, — W Wiedniu Herman 


namerów), L Wollzeile 6. M. Dukes Nachfolger, 


Haasensteia & Voglor (także w Hamburgu. Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipska, Bazylei 

i Wrocławia). — R. Mosse (iakże w Eoriinie, Hamburgu, Monachium i Norymberdze), — 

ək (Wollzeile)) — W Paryżu Société Mutuelle de Pablicitó A Lorette, directent, 
14 itus Rougemont. . 

Ogłoszenia (inseraty) przyjmaje Administracys „Nowej Reformy“ za opłatą' od miojsca 


pierwszy raz 30 h, za każdy następny raz 20 b. — 
— Głosy publiczne po 2 kor od wiersza Ukłać 
y. pierwszy raz 40 b. — Załączniki de „Nowsj Re- 


formy" (prospekty, cgrkularze, ogłoszenia i t. p.) przyymaje się za cenę 3 kør. od 100 egr 


eriy dia rvnmiejscowych, s 1 Eur. 
M 


í W Siedmiogrodzie wojska niemieckie w o 
czem innem, jak najlepszym sposobem zaszano- | haterstwa i żadne ofiary poszczególnych legio-| od Hoetziyg (Hatszeg) weszły w kontakt bojowy z Rumunami. 


Bałkański teren wojny. 


od 100 egz. dla miejscowych prenameratorów. 


dcinky Hermanstadt i na południowy wsęhód 


Ruchy w Dobrudży odbywają się według planu. 


afr 


Na froncie macedońsk 


a 


. LJ LA 
Po zwycięstwie w Dobrudży. 
(Tel. c. k. Biura koresp.) 
Sofia, 14 września. 
Z okazy: zwycięstwa w Dobrudży odbyły sie 
uliczne pochody 1ałodzieży szkolnej. Urządzo- 
no owacye przed sprzymierzonemi poselstwami 
i radą ministrów. 
kadosławow wygłosił przy tej sposo- 
bności mowę, w której wspomniał, że rumuń- 
ską soidateska w Dobrudży pozamykała dzieci 
szkolne w budynkach szkolnych i żyweem spa- 
lila, oraz matki i siostry ich gwałeila i męczy- 
ła. Na glosy oburzenia i wołania o odwet od- 
powiedział premier ministrów, że dziełna armia 
bułgarska pomóci wszystkie te haniebne czytty. 


Akcya niemieckich hydropianów. 
(Tel. c, k. Biura koresp.) 
Berlin, 14 września. 

(Urzędownie). Dnia 11 bin. niemieckie hy- 
droplany przed Konstancą i na poiudnie stani- 
tąd zaatakowały rosyjskie siły morskie, Na 
jednym okręcie liniowym, jednej łodzi pod- 
wodnej i kilku kontriorpedowcach obserwowa- 
mo niewątpliwie celne strzały. Wszystkie apa- 
raty powróciły nieuszkodzone, 

Dnia 12 bm. wieczorem kilka naszych hydro- 
planów podjęło atak w zatoce ryskiej na nie- 
przyjacielskie sity morskie. Osiągnięto kilka 
niewątpliwie celnych strzałów. Nieprzyjaciel- 
ski komtrtoraedowiec zatonął natychmiast. Po- 
mime gwałtownego ostrzejiwania, wszystkie a- 
paraty powrócity nieuszkodzone. 


] 


Pepicch w Bukareszcie. 

(Tel. wł. »Nowej Reformye). 

Wiedeń, 14 września. 

Fremdenblatte donosi za dziennikami berlin- 
skimi: 

»Achtubrblatte Gewiaduje się z granicy ro- 
syjskiej: 

W Bukareszcie panuje popłoch niesłychany. 
Obawa przed nowymi atakami Zeppelinów co- 


im niema Żadnych wydarzeń o szczególniejszem znaczeniu. 


Pierwszy generziny kwatezmistrz: 
Ludendorff, 


stro-Węgrom. W każdym kierunku poczynioni 
świetne przygożowania. W dniu ogłoszenia mo 
bilizacpyi wszystkie aparaty funkcyonowaly 
znakomicie. — O doskonałości przygotował 
świadczy wkroczenie do Siedmiogrodu. Mimí 
to jednak nie należy oczekiwać, aby rozpoczę 
ta dopiero wojna przyniosła szybko zwycię 
stwa. Przeciwnik jest wytrwały. Przejświow: 
rozczarowania są nieuniknione, nie należy jo 
dnak watpić, że Rumunia wyjdzie zwycięsko 
Dzielność wojska i patryoiyzm cbywatełi umo 
żliwią ten cel. i 

rumuński centralny komitet żydowski ogła 
sza równocześnie apel do żydów, wzywający 
ich do wsfenowaniu w szeregi wojsk rumuń 
skich. 


Pegromy żydów w Rumunii. 
(Tel. wł. »Nowej Reforny*). 
- Sztokhoim, 14 września. 

W większej ilości miast rumuńskich w Mot : 
dawii odbyży się krwawe pogromy żydów, im 
scenizowane przez nacyonalistów, wobec któ 
rych bledną pogromy rosviskie. Ponieważ mę 
ska ludność żydowska po wybuchu wojny po 
śpieszyla pod broń, Hum w Jassach. i Botosan 
przeciągał od domu do domu, rabując mie 
szkanią tych rodzin, których żywiciele znajdo 
wali się już na wojnie. W wykroczeniach k 
Botosani brała udział także żandarmerya. 

W Jassnch, gdzie mieszka wielu bogatyc! 
kupców żydawskich, wzięto jako zakładniezk 
żony 20 poważnych kupeów, którzy stoją w 
polu. W (ałaczu, Braila i Izmailia. przybrały 
pogromy, w których brali udział także żołnie 
rze rosyjscy, krwawy charakter. Pogromam 
w tych miastach kierowała wejskowość. Zał 
nierze wpadałi do ję > e i - 

rców, których pod zarzutem post 
EJ na redu Żydowska ludnoś 
Krajowy została przez tłum zdziesiątkowana 


ni O aE 
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Dymisya Zaimisa. 
(Tel. wł. »Nowej Reformy*t). 
Wiedeń, 14 września. 
Dzionniki donoszą z Berlina: 


Do angielskich dzienników depeszuji 


Komunikat naczelnego kierownictwa armii niemisekiej. 
(Telegram e. k. Biura korespondencyjnego). 


| Berlin, 14 września. 
Biuro Wolffa donosi: Wielka główna kwatera ogłasza dnia 18 bm.: 


Zachodni teren wojenny. > 


Front następcy tronu bawarskiego: Na północ od Somme na nowo rozpaliła się bitwa. 
Nasze wojska stoją między Combies i Somme w ciężkich zapasach. Francuzi wdarli się do 
Boucharesnes. Walki artyleryi po obu stronach rzeki rozwijają się z wielką gwałtownością. 

Front niemieckiego następcy tronu: Na prawe od Mozy franeuskie ataki w odcinku Thian- 
mont i w parowie Souville rozbiły się. 


Wschodni teren wojenny. 

Front generała marszalka polnego księcia bawarskiego: Położenie niezmienione. Odrzu- 
cono mniejsze rosyjskie uderzenia na północ cd ujścia Dweten i koło Garbunówki (na pół. 
mocny zachód od Dźwińsita). 

Front generała kawaleryi arcyksięcia Karola: W Karpatach Rosyanie na froncie cd 
Smotreca (na południowy zachód od Żabia) do Złoiej Bystrzycy zebrali się do masowego 
jednolitego uderzenia, Zostali oni wszędzie wśrót największych strat odbici przez nasze 
dziełue wojska pod rozkazami generała von Conta, i t 


mu się nawet, że profesor obejrzał się raz i dru-|nych światów i tak rzuci owo >»dziś« wieczni 
gi. Wyglądało to tak, jakby obie grupy miały| przytomune, a takie smutne. - 
zetknąć się gdzieś dalej... w jakiejś bocznej uli-| Z kłębu dymu, który za każdym ruchem 


e 


raz bardziej wzrasta. Zamożniejsze rodziny 0- z Aten, że Zaimisowi nie udało się skłonić kró 
puszczają miasto, pomimo że dzienniki wzy- ga Konstantyna do przyjęcia programu stron 
wają do pauowania nad nerwami, Ostatnie wY- letwa liberalnego, oraz żądań Venizelosa m 


danie »Steagula« zostało skonfiskowane, -Po-: 
czyniono zarządzenia, głęboko wdzierające sią 
w życie żądnych zabawy w mieście. 


Uspokujunie ludności rumuńskiej, 


(Tel wł. »Nowej Reformyx). 
Bern, 14 wrzesnia. 
Telegram iskrowy, nadeszły z Bukaresztu 
przez Paryż. domosi: 

Praga bukareszteńska oglaszą obszerny ko- 
munikat. przedstawiający polityczne į wojsko- 
wo położeme Rumunii. Komunikat ten, napisa- 
ny pod wplywem wydarzeń w Dobrudży, ma 
na celu uspokojenie opinii publicznej. W ko- 
łach rządowych wykazują, że Rumunia dyplo- 
matycznymi i wojskowymi względami spowo- 
dowana została do wypowiedzenia wojny Au- 


rankiem ząjechały automobile, powozy, wezy, 
czy jak tam... wsiedli i pojechali. Za pół godzi- 
ny całe miasto powtarzaio z przerażeniem: 


aOTU 7 


polu politycznem. | 
Kto będzie następca Zaimisa, jest jeszcz 


niepewne. 


Ochotnicze wojska greckie. 


(Tel. c. k. Piura koresp.) 
; Paryż, 14 września. 

»Tompse donosi z Salonik: 

W Voria utworzył się komitet narodowa 
obrony. Pulkownik z Orfano oświadczył, że 0} 
wraz z swym batalionem reprezentuje spraw, 

Em ONCE M N 1 p 
komitetu i odjeżdża do Salonik celem odebra 
nia tam instrukcyj. Do Kozani przybyło 300 o 

À A NA 
chotników, którzy przyłączyli się do Serbów 


ameme ZY p zp 


ny mózgu, który inaczej nie byłby zdola 
znieść ciosu, jaki nań spadł znienacka. 
Ludzie byli teraz dosłownie, jak opuszczon: 


cy. Jarząbek widział, jak przestrzeń pomiędzy 
idącymi zmniejsza się stałe, ale nie zdawał so- 
bie sprawy ze znaczenia tych skombinowanych 
ruchów. Myśli jego wirowały ustawicznie 
wokoło jednego problemu, 


Przygoda profesora. 


(Ciąg dalszy). 


Isnąt na cale gardło: 


Trzej męże podnieśli glowy i spoglądali z zu- 
pełnym spokojem za odchodzącymi. W spojrzec- 
niu ich był jeno wyrzut niemy, nie przebłyski- 
wal zaś ni cień urazy, 

Gospodarz podszedł ku siedzącym i spytał 
jakimś twardym, niezwyklym u niego głosem:, , 
— Panowie pozwolą? RP ra? ` 

Trzej męże nie raczyli odpowiedzieć. Powsta-|. W szalonym pędzie mignąt poprzed drzwi cu- 
l i skierowali się ku wyjsciu. W progu odwró-! kietni wojskowy wielki automobil, a w nim po- 
sil się ów wysoki blondyn i zmierzywszy Ja- znał Jar 


tychiniast wyjadę! Pal djabeł całą budę! 


W tej chwili zdrętwiał, a cczy wyszły mu naj wszel 


wstecz zostawiał przed sobą, wybiegało szyb- 
ko długie, sine pasemko i szybowało spiesznie 
za cofającą się jego głową. Rozbijał je w ruchu 
powrotnym i zastawał przy końcu wychylenia, 
zawioszony jeszcze w cichej atmosferze pokoju 


Wreszcie palńął się pięścią w czolo i wrza- | pierwotny kiąb. Zasilał go na nowo j cofał się, a 


sine pasemko biegalo niczmordowanie, ścigając 


— Psiakrew! Nie wytrzymam! Wyjadę! Na- | jego usta. 


Zapatrzony w monotonię zjawiska studyował 
kie jego szczegóły z zaciętością świądo- 
ią celu. Szukał w tej obserwacyi lekarstwa na 
przykry stan, w jakim trwał od wielu już dni, 
pragnął czemś najblahszem bodaj zasłonić się 


ząbek komendanta dworca, jedynego | przed $tigującą go jedną mysłą... nie myślą ra-| żową twa! 


-—— Włądze opuściły miasto! -|nagle, bez przygotowania, dzieci w otwartą 

Wierusz widział to, wyszedł o świcie niemal, |chsłupie pod lasem, pełnym dzikich zwierzę 
po nocy nad pisaniną jakąś spędzonej, na mia-| nieznanych, a strasznych. Zupełnie takie błysk 
sto i ujrzał to, czego nie widział dotąd nikt, jak trwogi dziecięcej, nicpomnej na %adną obroni 
sięgała pamięć ludzka, Poszli i koniec. A lu-imieli w oczach wszyscy, nawet ci, którzy toz 
dziom zabrakło trwałej podstawy pod nogami. | poczęli już rabunek po przedmieściach, i nagle 
Prócz zwyczajnego strachu było tu jeszcze co |ten wspólny wyraz przerażonych oczu uczyni 
innego, co czyniło z ludzi widma, przygięte najróżnorodniejsze fizyognomie zupełnie podo- 
do ziemi, skradające się milczkiem po pustych, | bnemi do siebie wzajem... zjednoczył ich w je 
bezpańskich, skurczonych, zdało się ulicach...| dną, wielką rodzinę skazańcńw. r i 
byle niezmierne, oblędne wprost jakby zdziwie-| Poszli. Wierusz poraz setny moze ujrzał 
"nie, że ot tak kończy się nagie coś, co trwałojprzed sobą kolumnę pojazdów i niewielki tłu- 
i trwało i miało poważną, ufność budzącą, spi-|mek umuedurowanych osób. Rysowało się to 
z. Zupełnie, jakby z pomnika na ryn-| wszystko tak jasno, że dziś jeszcze mógl czy- 


da 


rząbka, który cofnał się krok wstecz. od stóp jeszcze w mieście reprezentanta dawnego po-| czej, lecz obrazem, Mial ustawicznie przed oczy-| ku zstąpiła wyniosła postać, stojąca tam odjtać numery samochodów, dostrzedz minimalna 


rządku rzeczy. 

— Za późno! Za późno! — jęknął biedaczy- 
sko. 

Zwisnął caly na ramie drzwi. Z oczu jego po- 
laly się łzy niemocy, a z ust półotwartych w jə- 


14y 


do glowy. powiedział z naciskiem: 

— banie Jarząbek! Posadamy 
poba! 

I pogroził gospodarzowi palcem, 

— Co? — krzyknął Jarząbek placzłiwie. 

Goście wyszli bez slowa, a gospodarz sia- ki $ 
nąwszy w pogu patrzył za nimni. Czuł, że nogi | nieustannie: r 
drgają mu konwalsyjnie, a w głowie miał za-| ~~ Marcelka! M 
amęt niceopisuny, Trzymał się odrzwi ramieniem, 
przylulił Go ramienia biedną swoją skolataną 
glowing. a usta jego bezwiednie powtarzały 
pólglosem: Ke, s jednego papierosa po drugim, 

— Marcelka! Marcelka! yaa Usiiował uśpić się tym ruchem rytmicznym, 

Patrzył w ulge i choć mgła jakaś zasnuwala | monotonnym, mial nadzieję. że gdy zapadnie 
mu oczy, widział jednak powoli sunącą grupęjw półsen, co innego zjawi się w myśli, że trafi 
profesera Kaliksta i postępujących -za nią mia-|tak po omacku na jakąś ścieżynę, którą będzie 
row6 trzech mężów dziwnej sławy. Wydawało: mógł sobię iść gdzieś, daleko, ku rozłoeam in. 


joszczę ze 


iicelka! 


IL. 
Kożysal się w biegunóowem krześle i palił 
j > 1 


i 


ma jedno jedyne widzenie, dręczące, bezustan- 
ne, jak uparty, a lekki ból zęba. Zapsdlo w 
mózg i trwało tam przemożne, niezatarte, jak 
plama, której nie można wywabić, jak kleks 
atramentu na mieniącej się tęczą barw jedwab- 


ims paraliżu oslupienia i bezrady sypało Sięjnej tkaninie. Plama niewieika, ale pociąga ku, świadomej siebie bezkarności, wywołało u ety-| do samej śmierci. 


sobie oczy, tak, że nie widzisz nic poza nią. 
Poprzez widzenie owo qTrzesuwały się auto- 
matycznie niesione duiem, co płynie, przeróżne 
inne zjawy, ale były, jak opar mgieł, słoniący 
czarny, na tle rozłewnej łąki sterezący, suchy 
pień jakąś katasirofą rozłupanej wierzby, — 
Przesuwały się przezeń lotne, pólrealne jeno, 
zmienne.. i zawsze, gdy tylko minęły wychylał 
się przed oczy ten sam czarny, natrętny, bez- 
płodny w martwocie swej nieśmiertelny pniak, 
Poszli. Panrostu pewnego dnia. wczesnym 


sla 


me 
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| różnice w kształcie czapek, niemal dojrzeć, któ- 
romu z odjeżdżagących brak przy bluzie, czy, 

Owo wielkie, wszystkich ogarniające zdziwie- | płaszczu guzika... Patrzył, musiał patrzyć, kio- 
nie, które dziś już, po dniach kilku pia bia -|rtóGy przymusem jakimś nieodpornym i czuł, 
ziło się u ludności przedmiejskiej w cynizm;że tak już chyba patrzyć przyjdzie bez końca, 


wieków i uczyniwszy gost pożegnania 
sią precz. 


i ynio 


już żałował, że nie uciekł 


| czniejszych osobników, jak Wierusz miał spu-| Niejednokrotnie j uoiekł 
ie schował się do jakiejs 


'sobność stwierdzić, dziwne, nieznane inu do-| przed tym obrazem, n è Q 
tyckezas uproszczenie @alego mechanizmu my- bramy i czuł teraz niczwykle wyraźnie olbrzy- 
słowego... zupełnie jakby uagle pogasły świa- | mią różnicę rzeczy przeżytej, a poznanej z Opo- 
tła, tlejące w krętych krużgankach TOZANIOWA-| icę, której dotąd nie rozumiał, a nią 


wieści, różnicę, 
nią człowieka kulturalnego, a oświetloną pozo-j rozumiejąc nie uznawał. 


stała tylko najszersza, pryneypalna ulica, któ- (C. a. m.) 
rędy toczą się dalej spostrzegania rzeczy jeno 
najgrubszych, którędy suną wnioski ostre, E E r, a MO 


twarde, niezróżniczkowane i kto wie, czy nie 
była to odruchowo chwycona forma samoobro- 


| 


.- 
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YZ mmuńskiej rtg koronie. 


4 »Beriiner Tageblatt« dowiaduje się ze Sztok- 
Ime: 
+ Bukareszteński korespondent »Russkiego 
Słowae podaje szczegółowe sprawozdanie © 
wwej historycznej radzie koronnej, która się 
skończyła wiarołomstwem i wydaniem wojny 
przez Rumunię. Krół Ferdynand przyszedł | 
ze stanowezą już decyzyą w tym kierunku i 
bez wahania w. swojej mowie tronowej wyraził | 
życzenie złączenia losów Rumunii z losami Ro 
gyi i jej sprzymierzeńców. Do tego przeświad- 
szenia, zapewniał, przyszedł po długiej rozwa- 
dze, jakkolwiek początkowo przychodziło mu 
ciężko zgodzić się ua to. W celu urzeczywi- 
stnienia udeałów wielkorumuńskich mugi Ru- 
unia wdać się w wojnę. On, król, jest przeko- 
uany, że wojna ta będzie bardzo ciężka į może 
bardzo diugotrwała, to nie może go jednak 
odwieść od raz powziętego postanowienia. == 
Wielka Rumunia może być zdobyta tylko w 
drodze walki i ofiary. Gdyby tym razem zanie- 
chano sposobności, tak korzystna sytuacja nie 
nadarzyłaby się nigdy więcej. >Nie przywoły- 
waliśmy wojny. Wojna przyszia sama. Przyszła 
ped warunkami, których nie moglismy odrzu- 
ció. Król stanowczo jest zdecydowany na wy- 
powiedzenie wojny. Na radę koronną przycho- 
dzi nie po to, by ją prosić o radę, lecz by żądać 
poparcia. W tej świętej wojnie domaga się 
jadności, W końcu prosił król, aby ten, kto jest 
przeciw niemu, powstał z miejsca. Przytem 
rzucił spojrzenie ku Piotrowi Carpowi. 
Carp zabrał głos. Nie krytykował wszakże 
ty mowie króla osobiście, tylko jego gabinet. 
Na życzenie Carpa, aby Bratianu uzasadnił 
swoje podżeganie do wojny, udzielił król głosu 
Bratianawi. 
Bratianu oświadczył: 
Już w tzasię wojny bałkańskiej z 1912 roku 
kialo się diań jasnem, że interesa Rumunii i 
Austro-Węgier rozchodzą się z sobą. Od tego 
czasu przekonywał się coraz bardziej o niena- 
taruliności zojuszu z Niemcami i z naddunajską 
monarchią. W roku 1914, po rozmowie z po- 
stem Czerninen, przyszedł do przeświadczenia, 
że Węgrzy nie zamierzają poczynić żadnych 
usiępstw, że więc po przymierzu z mocarstwa- 
mi środka niczego się spodziewać nie można. — 
zPo wyilaniu wojny przez Włochy, z powodu 
rzynależności "naszej do rasy iaciuskiej I my 
także nie mieliśmy prawa pozostawać w przy- 
mierzu. lnterweacya nasza na rzecz koalieyi 
stała sie tedy historyczną konicęznością. je- 
inarte z początkiem wojny Caly szereg okoli- 
cznoścći od iego nas powsirzymywał. Musie- 
Hómy czekac, Z czasom stawało się dla nas ja- 
ene, że zwyciestwo Niemiec jest wątpliwe. te 
raz zaś ną skurek interwencyj naszej jest wj- 
kluczone. (Czeka nas wałka strasziiwa, może 
nawet uiepowodzenie. na droge te jeduuk 
wkroczyć nasimy. Od owych dni, kiedy pod- 
pisałem umowę z koalicyą. sprawa wielkorit- 
munska przestała być zagadnieniem etnografi- 
tznem, a stałą się polityczną kwestyą. Teraz 
tostanie cna rozwiązana. lub nigdy. Jeśli nie 
wdamry się w wojne teraz, utracimy wszystko. 
Fiipesen i Jonesen mówili mało. wspierali 
ylko maceliawolistyczne argumenty Brati 
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Chwilowe pesuwanie sie Rosyam we wsehc- 
dniej Galicyi, zwraca myśl publicystyki rosyj- 


skiej do pamiętnego okresu inwazyi rosyjskiej 
w r. 1914 i 1915. Bepośrednio po wyrugowanie 
wojsx rosyjskich z Galicyi, rozęszły”się pamię- 
tno głosy, wvsykające narodowi rosyjskiemu 
brak zmysłu politycznego, ujawniony” w dopu- 
szczeniu do rządów w Galicyi szumówin biuro- 
kracyi i duskowieństwa prawosławnego, a tem 
samem odstręczcnie Od Rosyi nawet tych ży- 
wicłów, ni których współdziałanie początkowo 
lezyć mogla. W sprawie tej. jako w chwili abe- 
cnej ponownie aktmainej, zabiera głos na szpaiz 
tach aftu=<kicgo 5lowae, ks. Eugeniusz- Trube- 
ekani: 

„Posmvanie sią Rosyan w Galieyi — pisze on — 
omaga się koniecznie zdecydowania sprawy 
akraińskiej. ©d*naszępo stosunky do* tej 
sprawy zależy uwałość naszych podbojów w Gali- 
syi. W interesie całości Rosyi Jeży pozyskanie w 
malieyanawh  przyjaciój. aby przylączenie Galicyi 
nyło nie tylko powodzeniem Rosyi. ale też i Gali- 
ryj. W tym celu należy zapewnić ludności miena- 
ruszalność jej wiekowego bytu i wyznania, nieza- 
ieźnie ot tego czy traktnjemy Ukraińców. jako 
vbroplemieńcow. Jeżeli to Rosyanie(!) to należy 
sią tem większe poszanowanie teh narodowym ce- 
chom. W tyrr wypadku, ich rodzinna mowa. ich 
kuhura. winuy być traktowane, jako cenna od- 
miana mowyjkultury rosyjskiej. 
Nasz wojujący nacyonalizm inaczej sądzi, twier- 
Gząc, że jeżeli Ukraińcy są narodom rosyjskim, to 
nie mają prawa uczyć się w swoim języku, ani 
wyznawać wiary ojców. W takiem traktowaniu 
Ukraińców jest jawna sprzeczność. Jeśli ich nie 
można iraktowa jako jeden z nami naród, to nie 
można też upatrywać w ich języku i obyczajach 
wrogiego nam ducha. Jeżeli zdobycze rosyjskie 
pociągną za sobą zamknięcie szkoły ukraińskiej, 
to będziemy mieli wroga w każdym uczniu i jego 
rodzicach, Nawet nasi stronnicy w Galicyi będą 
musieli przyznać, że panowanie rosyjskie nie jest 
tia uich zjednoczeniem z Rosyą, alo ciężkiem obcem 
tąramem. Taka nacyonalistyczua polityka. szkolna 

wyznaniowa podszepnąć musi Galtćyanom myśli, 
Łe obrony swego wyznania muszą szukać w Au- 
tryi. Jożeli Galicyav (1) uważamy za latorośl ro- 
*yjską. to nie mamy potrzeby starać gię, aby sie nią 
stali. trzeba lin pozostawie narzecze, którem 
mówią. szkolę, w Której się uczą, trzeba w nich 
wpoić przekonanie, że Rosya nie przyszła niwe- 
czyć. alo wziąć w opiekę ch byt wiekowy. Język 
aay jki należy wprowadzić do szkół tylko jako 
przedmiot obowiązkowy, językiem wykładowym 
powinien pozostać język ruski. Jękeli mamy za za- 
danie zjednoczenie Galicyan z rdzenną ludnością 
rosyjską, to sowinniśmy od samego początku wpoić 
to przekonanie, że stać się Rosyaninem, nie zna- 
szy to wyrzec się swego wyznania t swoich cech 
parodowych, ało je w części zachować”, 

Polityka ks. Trubeckoja ma charakter ma- 
rzycielski — utopijny, nie pokrywający się 
» faktami polityki realnej. Głos jego tua pewien 
kutorytet w*Rosyi, ale ravzej jako wywód in- 
dływidualnego polityka, wybiegającego myślą 
Po za rzeczywistość, aniżeli jako wskazanie 
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ynnego organu rządowego działacza. O tem pigg 
em jednak zapomniał ks. Trubeckoj, że uj-| maruagza 


EEKEUR MA 


współżyciu | twór licznemi ary mi, które wielka ich melodyj- 
[tość rozpowszechniła. W Wiedniu przedstawienia 
ięgiatzki' przekroczyły już setkę i obecnie 


dalekiej perspektywie ta PEER 
z Polakami mieli <qldawna. 


Przedmiotem: tdlleksyj rosyjskich 


wiiego czasu talkće sprawa >urzgdyenja Kró- I$ dna Giqgle atraKcyą sczońi teatru J. Straussa. 
lestwa Povlskiego« przez Nieheów. Opinię pu-| Towarzystwa numizmatyczne w Krakowie od- 


bliczną rosyjską irytuje fakt wskrzeszenia pol- | będzie zebranie rzłonków Towarzystwa w piątek, 
skiego uniwersytetu, »Macierzy; petskiej« i SIĘ 15 b. m, o godzinie 6 wieczorem w hotelu 
wy udział Warszśwy, w wyborach do „Rady |Francyskim, Mówić będzie-p. Że Pruszyński na te- 
miejskiej. Tem, szereg realnych faktów wobeójmat: *Zbiór wiashy odznak: wojennych «. 

»mglistyche i nie „nie mówiących obiethic ro-| Sprzedaż ci oliby wała się*węzóraj po põlu- 
syjskich, rzucosych Polakom; w manifeście ws/duin w skiepieę p. Barberawskięgo na Miłym Ryn- 
ks>ðikolłaja, o którym- w okresie zwycięstw rozhwi w kilku sklepach miejskich. Sprzedaż odby- 
syjskieli zupełnie zaponńdAjog nawetiw kołach F słasię masowb przy ogromny udziale public? 
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JVGE, 14 Wrzóżnia 1910. 


go IL. gimnazyum pod ciężkim zarzutem zbrodni | prawaeb. kilkutygodniową przerwą przedzielonyel 
obrazy majestatu. Zwłaszcza w Tarnowie zapano- ¡rozegrał się epilog interesującej afery. której po 


| 
wało wielkie przygnębienie, bo aresztowani e E sięga jeszeze rosyjskiej inwazyi. 
żeli do rodzin znanych i szanowanych obywateli] W dnia 17 lutego 1915 roM zjawiła sie w kla. 
tamtejszych, a ponadto sprawa ta posłużyła żywio- |sztorze SS. Sercanek p. Irma Sienkiewiczowa z 3. 
łom, nieprzychylnym narodowości polskiej, za spo-jletnim synkiem i boną i przedstawiła sie, jaka 
sobność, aby wobec władz wojskowych podkopać |wdowa po poruczniku, który zmarł w szpitalu w 
wiarę w lojalność inteligencyi tarnowskiej. Epilog | Tarnopolu z rav, w bitwie odniesionych. Z dome 
tej sprawy ggzegrał się z końcem sierpnia b. pisa ts p. Sienkiewiczowa, jak ` oświadczyła 
przed krtkowskim sądem wojskowym, osobą hardzo zamożną, córką, włościcielki domów 
Przed trybunałem, pod przewodnictwem goncra-|w Pradze. a siostrzonieą auswyackiczo genera 
lą Naumanna. stanelo dnia 25 sierpnia b» r.|Forstera it d: chwilowo prosiła o gościnność w 
sześciu studentów VIL i VIIL kissy H. etmnazynm ikjasztorze na kredyt, Pobyt jej w klasztorze trwał 
w Tarnowie, pod zarzutem zbrodni abrazy maje- | przeszlo pó! rokių wdy zaś We w rześnin przełożona 


biurokracyj rosyjskiej w Warszawie nąaunąt wości: Przed «łepęm p. Rurbegowski: gą czekało | 
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» Kołokołe w wsykułe p Err bztajkcau TSR “TA inbż:6- Tirap przed sklepami nii jskmi. alkent. Oskarżał porucznik-andytor Köhler 
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łysze, muzyką gu PISZE: Ei trądoniy „1 ne Razer „Pozed sklalani cum 
, „Warszawa ' poszła stanówcZo za daleko przy- by spokój; ci kupy odmówii cząstkowej sprzo- 
jąwsży dar z rąk Dansów niemieckich i w ten spo- dąży gł Jab dotzd, I) inp to i uchodzi zupełnie 
sób nie tylko uprzedziia fale. następujących wy-l|bezkarnie, 
padków, ale również. jawie posme winę Ey Cze A podzinuć ee Odes] jfaliwyanci z pod sklepu 
niom inaczej myślących Polaków. Wybraúcy Mita p Barhrrowskiego, gdtż skończył Się zapas sprze- 
polskiego Warszawy wcale nie są wybrańcami ca- |dan anego cukra. Gesty szereg duddzi ci: ngl się 
łego narodu polskiegów " kóry. "am mysi ikta- Aiea] ptz tda długość polaci Małego Rynku. 
dać na radnych. nowej Rady wiarsgiwyekiej gdżAchie (łbrzynia wickszóść czekających > osób w cukier 
ściwcj dla nich misyi budowniczych przyszłych gię nie zaópatwzyła. Sprzedaż 'odhywać stę będzi 
losów całej Polski“. fzistaj w dlezyn cirgn. i 
Gniew ten publicysty” z- Kółokoląę jest zu-|j77*tłamu, czekającego przed sklepom p. Barbe- 
pełnie zrozumiały. . Czujesor „dośkonale; że na |rówskiego,. wynosgono co chwile zemdiałe Robie- 
tym punkcie polityka rosyjska wobec Polaków jty. Od czasu do czasu słychać było krzyki i szio- 
popełniła błąd zasadniczy i dala się agon: o hania ofiar kradzieży kieszonkowych: do” szere- 
wać Niemcom. »Kołokoł« naturalnie uważa zajgów publiczności przylączeją sią bowiem jndywi- 
zbrodnie;”ż6 Policy wybrali rade miejską *ger*|dun, które korzystają z natioku i kradną, pieniądze. 
manofiląkąć w Warszawie. Jego zdaniem Pola- |Pownej ubogiej staruszeć skradziono 120 koron. 
cy pówimni czekać i ufać. Wszak m; Moskwie, |Riedaczka z rozpaczy rzuciła się na bruk i szlo- 
czy Samarze ezeką magistral Warszawski ewa-|ćhala; był to jej cały majątek. Skradziono toż kil- 
kuowany z upragnieniem na powrót do Stoli- | ka'zegarków. 
cy polskiej. P. Miller, b. prezydent miasta po-|| Przytaczamy te fakta. jako ostrzeżenie przed gro- 
siada dosyć eńcygii, aby »uspókić' nerwowość madą złodziei kieszonkowych, których nigdy nie 
Warszawy — 2 potem gdy okąże gię Ona KTE | brak tam, gdzie się gromadzą większe tlumy ludzi. 
czną i spokojną; gdy opadną wzburzone fakta Ukryte mydło. Jak juź doniesiśmy, mydło w 
przesadnych dążeń „wolnościowych, przyjdzie |naszem mieście coraz bardziej drożeje i obocnie 
czas na reformy. Wówezas rząd rosyjski po-|kupey żądają za kilogram nawet 12—14 K: w wie- 
wierzy p. Millerowi zorganizowanie wyborów. hr. sklepach wcale mydla fóstać nie można. Że 
Warszawa jeszćze nie okazala wymąganej Ciemi qrożęznę-ią wywołują sztucznie sami kupev, ma- 
pliwości. stąśl.eniew »Rołokoła, ironizowanie t|gąazynując towar, świadczy między innemi fakt 
śmieszne. rady pod adresem narodu polskiego. | wykrycia i konfiskaty znacznych zapasów mydła, 
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Mieli czas chyba Polacy, aby się roczarować 
i z doświadczómń przeszłości wysnuć na przy- 
sziość wnioski, czógo gd zwycięzkiej Rosyi spo- 
fdziewać się mogą. 


ZOZ TINO CO S TT YE EEE TONE ZYDETYGTEREEA 


Kromika. 


Kraków, 14 wrzęśnia. : 


Ze statystyki Krakowa. Według sprawozdania” 


miejskiego biura statystycznego. ruch ludności w 
lipe b. r. przedstawia się następująco: Zawanto S4 
zwięzków małżeńskich, między którymi 6] rzym.- 
kate 1 ewange, 22 jarael. W 67 wypadkach pobra: 
ły się osoby wolne z wolnemi, w 9 wolne z wdó 
wiemi, w 8 wdowie z wdowiemi. Dzieci żywycii n- 
rodzijo się 263, nicżywych 48; ślubnych 234, nic- 
<iabnych 42; rzymsko-ka:. 190, grecko-kat. Gs es 
wiago. 3, izrael, 66, bezw. 1. - Urodzeń bliźnia- 
czych było 6. Zmarło: Krakowian 245, obcych 223, 
razem 468 osób; w tem 306 mężczyzn, 162 kobiet. 
G:0b wyż. rzym.-kat. zmarło 334, grecho-kat. 22. 
pretest, 6, izrael. 30, innych 69, miewiadonego = 
Na graźlicą zmasłó-86 ozób, fa zapal. płuc, 24, na 
cborcby serca i innych narzędzi krwionośn. 32, na 
uwiąd starczy 20. va nowotwory 23, nau krztusieć 
E. na dar brzuszny 3 i t. d. Zapadło ma choroby za- 


każne osób 284; w tem miejszowych 161. Wśród 
osób, aniejscowych zapidło: na odro 53 05., na 
kuziusiec 31, ma różę 24. na ezerwonkę 18, na za- 
palenie przyuśznicy”18, na płonicę*17; na dnr brzu 
szny 14, na błonicę 10 it. d. e 

O bieliznę i*odzież dła biednych. Otrzymujemy 
następującą odezwe: „! | 

-Burdzó niechętnie 4. bardzo, nieśmiało udaję się 
zowie dy mieszkańców Krakowa z gorącą prośbą, 
by, pomiętać rśczyli, że „Szatniy” K. B. K. funkcyo- 
nuje Cale a gd dwóch Ist blizko nie odmówiła ami 
razi! zajatrzenia w odzież i bielizne leznym zastę- 
pont biednych, garnących się do niej. 


o 
i 


s 


„Przężyłki zagraniczna i. ofiarność publiszna u- $ 


stały, bagromudzone zapasy wyczerpały się upeź 
współudziału, ogółu „Szatnia utrzymać by się nie 
mogla. Apelujemy więc do miłosierdzia publiczne- 
fo, prosząc każdego 0 współudział, gdyż w ten 
tylho sposób zdołamy zapobiedz brakom *tych 
bajbiedniejszych, dia których pomoc wobec zbliża- 
jacej się zimy i wzmagającej się drożyzńy staje się 
hieddzownie potrzębną. 

„Jakkolwiek wydatki każdego z nas uszczuplone 
być. muszą. jakkolwiek nie, możemy sobie pozwó- 
lič tego roku na zakupno nowych ubrań: to prze- 
cicż z tego, co nam pozostaje, każda prawic-ređzi- 
na może cośkolwiek ofiarować „Szatni”. Byłoby 
to już ogromną pomocą, a dla nas przeświadcze: 
niem, że zrobiliśmy wszystko, co możebne, by 
przed zimnem idącem ku nam ochronić setki lndzi 
dorosłych i dzieci. 

„Ratowaliśmy tak długo tę niedolę często tak 
wielką, że ten, który się jej zblizka-nie przypatry- 
wał, nie może mieć o niej wyobrażenia. Ratujmyż 
ją więc dalej. Baronowa Macya Hagen. 
"„Dramat Kaliny“. W sobotę wznawia teatr 
miejski tak głośną przed laty kilkunastu komedyo- 
satyrę Zygmunta Kawoskiego. „Dramat Kaliny, 
jedna z najcelniejszych sztuk „Młodej Polski, byia 
sęnsacyą ówczesnego repertoaru, odbywając od 
swej lwowskiej premiery (1902) tryumfalny pochód 
przez wszystkie 808ny nasz”. Rewełacyjną stroną 
sztuki było to, że w atmosferę: snobizmu i rozeste- 
tyzow ania ówczesnego wprowadził „Dramat Kali- 
ny“ ostry, satyryczny ton otrzeźwienia. Kawecki 
oświetlił jaskrawo w swej komedyi kabotyństwo 
twórców i pseudotwórców, obrazujące "wnętrze ką- 
botyna Kaliny i jego satelitów. Dzisiaj „Dramat 
Kaliny“ będzie dla wielu osób interesującą nowo- 
ścią, przedstawiającą świetnie, środowisko artysty- 
czno-literackie z czasów poczynania się w naszej 
sztuce nowych .„dreszczów* i form, dzisiaj już prze- 
brzmiatych i skrystalizowanyeh. 

Dzisiaj „Pan Benet“ i „Ciotunia* AL. he 
jutro „Kawiarenka“ T. Bernarda. Jye Gej: 

Z miejskiego teatru ludowego. Dzisiaj wystawia 
scena ludowa atrakcyjną sztukę P. Bertoma p. t. 
„Piękna Marsylianka". W barwnych scenach z epo- 
ki napoiecńskiej występuje cały zespół artystek i 
artystów z pp. Olską, Tugowica, Horowiczową, Ur- 
banowież, Gajewską, Żukowaką i pp. Frączko- 
wskim. Czarmowskim,' Helleńskim, Gmrolickim, Bie- 
siadęckim i Minowiczem na czele. 

_ Sutro druga premiera bieżącego tygodnia tak po- 
Vidra obecnie w Wiedniu i Berlinie .,Księżniczka 
« Emeryka Kaimana. Autor znanych 


„ Fredry, 


ująe się za sprawą Ukraińców, obiecuie in w: „Manewrów jesiennych" wzbogacił swój ostatni u- 


tykrętych w pewnej realności przy nicy" Miodowej. 
dokonany przed kilku dniami przez komisarza po- 
licyjnego p. Jałę. Prócz mydła, znajdowały się tam 
anaczne zapasy Świece, 
* Brak skór na podeszwy w Krakowie. Grono 
na jstrów -szówskich w Krakowie nadesłało nanı 
lqastępujące uwagi w powyższej sprawie, jako od- 
gowiedź na zamieszczoną w naszem piśmie uwagę 
4 drażyźnie skór: 
> W roku 1914 kosztował kilogram skór na po- 
deszwy 4—8 K, a w roku następnym cena ta do- 
szła do 20 R. Grosiści, wyzyskując konjunkturę, 
stalo: podwyższają, ceny i żądają obecnie za kilo- 


gram 50—70 K. Przeciwko temu nikt dotad nie; 


reagował, nawet cech majstrów szewskich w kra- 
kowie nie nie. uczynił, ażcby położyć kres tej lich- 
wie i zaradzić brakowi skór. 

i W maju b. r. odbyli imajstrowie szewscy w Kra- 
kowie poufne zebranie (bez cechmistrza), na Kto- 
rem wezwano członków, ażeby donosili o każdym 
fakcie lichwy ze strony handlarzy skór, Oraz zażą, 
dano rewizyi w składach skór w Krakowie. Na 
wiadomość o tych uchwałach handlarze pochowali 
zapasy skór, towar znikł naglu w calem mieście. 
Natomiast skóry te wywożono do królestwa Pol- 
skiego, gdzie — jak wiadomo — niema taryfy ma- 
ksymalnej, która oznacza weno 10—15 K za kilo- 
gram skóry na podeszwy od trzeciej do pierwszej 
| jakości. 

* Odtąd dla majstrów szewskich pozostala alter- 
natywa: albo płacie lichwiarskie ceuy i ściągać je 
totom z klientów, albo warsztaty zamknąć, 

Aby jednak ukrócić samowolę handlarzy, grono 
majstrów szewskich wysłało moemoryał najpierw 
do namiestnika bar. Dillera. a następnie do de- 
legata p, dra Fedorowicza i prezydenta 
dra Lea, w którym zażądano: 1) założenia 
miejskiego składu skór, który byłby regulatorem 
cen, 2) przeznaczenia przez lzbę handlową pewnej 
ilości skóry dla stowarzyszenia szewców w Krako- 
wieś 3) ogłoszenia cen maksymalnych wszystkich 
atunków skór, 4) zakazu wywozu skór z obrębu 


twierdzy. 
"Dotąd żądań twch nie spełnio- 
n o, majstrowie szewscy są zdani na łaskę i nie 


iaskę orgamizacyi grosistów, uprawiających bezkar- 
nie najgorszą lichwę, o której zresztą dobrze wic- 
dą klienci. 

£ drugiej strony cech szewski w Krakowie nie 
stanął na wysokości zadania i nie zajął się w zu- 
pełności organizacyą dosiawy skór dla swoich 
tułonków, skazanych w tych ciężkich czasach na 
śwoje własne siły i sposoby zaopatrywania się w 
skóry, oczywiście po cenach jak najwyższych. 

Znmykanie sklepów w Krakowie. Na podstawie 
żarządzenia komendy twierdzy, mogą być otwarte 
sklepy i zakłady przemysłowe w Krakowie (z wy- 
jątkiem sklepów z artykułami żywności) w dnie 
powszednie tylko do* godziny siódmej wieczorem. 
Przekraczanie tego zarządzenia będzie surowo ka- 
rane. 

Sprzedaż masła w Krakowie. Piszą nam z mia- 
sta: Towarzystwo mleczarskie, które otrzymało 
wyłączny przywilej sprzedawania masła na cały 
Kraków, utrzymuje tylko jeden zaledwie lokal 
przy placu Szczepańskim. Wskutek tego codzien- 
nie setki ludzi całemi godzinami muszą w rzędach 
wyczekiwać nieraz wśród deszczu, by otrzymać 
4 kilograma masła. Kto nie ma na to czasu do 
tracenia, lub komu zdrowie nie pozwala, ten oczy- 
wiście z masła zrezygnować musi. Dlaczego To- 
warzystwo nie otworzyło kilku łokali w rozmai- 
tych częściach miasta, lub ewentualnie nie rozda- 
ijo masła celem rozsprzedaży między kupców, zro- 
zumieć trudno, zwłaszcza przy tak wielkiem zapo- 
trzebowaniu tego artykulu. 

Wpisy na karsa buchalteryjno-stylistyczne na 
Kazimierzu odbędą się dnia 13, 14 i 16 b. m. od 
godz, 6 do 8 wieczorem w gmachu szkolnym przy 
placu Wolnica 1. 1 (parter). Do wpisu zechce się 
każdy osobiście zgłaszać i przedłożyć ostatnie 
świadectwo szkolne, à 

Zdjęcia kinematograficzne w Krakowie. Son- 
zacyę wywdłały wczoraj po południu w Krakowie 
zdjęcia kinumittograficzne, dokonywane w Bramie 
Floryańskiej do «nanej sztuki z historyi Polski 
przez dyrektora Portena. Zdjęcia te przedstawiały 
scenę wymarszu legionistów polskich z muzyką 
i sztandarami na czele z Krakowa na plae boju 
przy udziale żegnających ich tłumów publiczności. 
Zbiorowa ta scena przedstawiała się niezwykle ma- 
lowniczo. sa 

Z sali sądowej. (Uczniowie tarnowsey przed są- 
dem wojskowym). 

W czerwcu b. r. wywołała wielkie wrażenie wia- 
domość o aresztowaniu kilku uczniów tarnowskie- 


bronili: adwokat krakowski dr Kazim, Ostre w- 
ski i póruceznik-andytor dr Link. Po dwaudmowej 
rozprawie, podczas której duel szereg nanczy- 
cioli 1 nezniów gimnazyum tarnowskiego pyzosunał 
się przez sale sądową w charakterze świadków. 
trybunał. . przychyłają” to wywódów obrony. 
która wykazywała, że w uiniejszym wypadku o ja- 
kimkolwiek nastrojn nielajalnym i antvdynastycz- 
nym wsród młodzieży me może być mowy Í %0 ca- 
la sprawa przedstawia sio. jako wybryk niolojrza- 
wszyskich oskarżonych wszupełności 
od oskarżenia. 


| 

Łietienbaum Zygmunt, Kraków. ulica bożego Uia- 
oś, Macicjasz Michał Kraków. Dbebniki. ni. Kó- 
Kraków, Rybna; Spólnik Ludwik, kraków. Tyniec; 


SIĘ 


mi dniami po zatwierdzona wyroku przez kowen- 
danta wojskowego, wępuszczeni zostali na. wolk 
ność 

Kradzieże po wsiach, Od kilku tygodni grasuje 
szajka złodzici po wsiach: Raciporowice, Barowiee 
i Zastów. Między innemi w nocy z 9 na 70h. m. 
okradziono ks. proboszcza w Raciborowicach. = 
Złodzieje zakradają się do mieszkań w czasie. pdy 
ludzie są zajęci pracą w pohn aibo też w nocy. 
Niewyśledzona dotąd szajka tych wiejękiełr wia 
mywaczów jest prawdziwą plagą wymieniopych 
gmin. , j 

Ranni trzęnastacy w niewoli. Nastepujący ranm 
żołnierze 13 piku piechoty leżą w szpitalu w jaie- 
seie Nachiczewan nad Donem kolo' Rostowa i 
praszaja o łaskawe zawiadomienie ich radzin: « 
dnoroczny ech, plutonowy Swuyczewski Anto, 
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ski Sfofan. kraków. Kalłątaja 1. 


ła Jeep; Finder Dawid, kraków. mica Ietlowska. 


kauns Wrona Władyclaw. Kraków. i. Luhiez | +o: 
Wąziel "Teofil. Kraków. Iadgórae: Rak Franciszek, 


Jastrzębski Karol, Kraków. Przeginia duch. ka- 
pral Watorek Józef, Mubęzyce; szer. Karga Woj: 
siech. Wieliezka, Rzeszotary. 


P 
Zo kraji. 

Tarnów, 11 września, (Wygląd miasta, — zku. 

ły średiie, — Zmiany. — Nastroje * aprowizaeyj- 

ne. — Nieszeżośliwy wypadek). 

Miasto nasze rozrugzuło się znacznie. Po upal- 
nych miesącawh letnich. które wyludnily ulice Far- 
nowa. a serea wwożiwych mieszkańców zapłodniły 
trwogą o przyszłość, nastały dni polskiej jesieni, 
a z nią początek roku szkolnego. Zarolło sią od 
mundurków wszelkiego kroju i powcaciało od roz- 
gwaru dziecięcego 1 młodocianego. 

Napływ uczniów do szkół. a zwłaszcza szkól 
średnich, jest prawie normalny. Stosunkowo mniej 
wpisało się uczniów do gimnazytm Ta bo 504. pod- 
czas gdy w czasach pokojowych zakfud ten Eezy! 
uczniów dwa razy wiecej; do, ginnazyum Il. zapi- 
salo się 314 uezniów. Najwięcej stosunkowo zapi- 
ealo sie uczniów do wyższej szkoly realnej, ho oko- 
ło 240. Jest to cyfra najwyższa, jaką osiągnął za- 
klad w czasie swego istnienia, a złożyły się na nią 
stosunki enprmalne, a przedewszystkiem naplyw 
| mlodzieży uchodźczej. 

Dyrektor JI. gimnazyum, dr Jan Leniek, po- 
szedł na emeryturę; obowiązki kierownika zakła- 
du objął 2 polecenia" Rady szkolnej krajowej p. 
Piekarski, kierownik gimnazyum w Samborze. 

W dziedzinie aprowizacyi może u nas w Tarmo- 
wie pod niejednym względem jest lepiej, niż gdzie- 
indziej, v. ję w Krakowie i wę Lwowie, mimo to 
aprowizacyn nie jest dostateczną. Wielu rzeczy do- 
stać nie można, n. p. mąki, cukru, jaj i tluszczów, 
a tłumy ludzi, wyczekujących przed sklepami ko- 
rzennymi, są wcale cząstem zjawiskiem. Palacze 
stało, się gkarżą na brak tytoniu i cygar. a proce- 
der z piwem i brak tego napoju dzialają przygnę- 
biająco na piwoszów. liwo pilzneńskie sprzedaje 
się po rostawacysch w ograniczonej ilości, a pra- 
wdopodobnie w niedalekiej przyszłości braknie te 
go napoju calkowicie. 

Ulica Żabnieńska była przed kiku driami wido- 
wnią nieszczęśliwego wypadku; Aleksander Sobo: 
lewski, monter z A. E. G. Union. pracując nad umo- 
chieniem drutów, przywiązał się do wierzchołka 
[słupa telegralicznego, nie bacząc na to, że słup 
był pozbawiony drutów. Ponieważ słup w podsta- 
wie swojej był przegnilły, pod ciężarem załamał 
się i runął, przygniatając swoim ciężarem nie- 
szczęśliwego montera, który po kilku dniach za- 
kończył życie w tutejszym szpitalu. Urządzeniem 
pogrzebu zajęli się tutejsi monterzy. W pogrzebie, 
obok urzędników miejskich, wziął udział burmistrz 
dr Tertil. $. p. Sobolewski liezył lat 27. 

Ze spraw miejskich Lwowa. W poniedziałek. od- 
Lylo się posiedzenie magistratu lwowskiego, na 
którem pızyjęto do wiadomości zamknięcie ra- 
chunków miej, Kasy oszczędności za lata 1914i 

1915. Zysk za ten czas wykazano w Ewocie około 
100 tys. kor. Z innych, spraw uchwalono poprzeć 
nowopowstałą centralą Kasę rękodzielniczą przez 
zakupuo 100 udziałów po 100 koron, wyasygnowa- 
nie jednorazowej subwencyi w kwocie 3000 kor.. 
oraz złożenie 5000 koron na fundusz gwarancyjny. 

Opa) dla Lwowa. Opegdaj miasto otrzymauo 
400 wagonów drzewa opałowego, z tego 100 wago- 
nów twardego w cenie 390 koron za wagon loco 
dworzec. Gmina zakontraktowała też w wojennej 
centrali handlowej w Krakowie 1000 wagonów wę- 
glu. 

Podwójue samobójstwo we Lwowie, Wczoraj ra- 
no we Lwowie, w jednem z mieszkań przy 
ulicy św. Marcina l. 21, znaleziono zwłoki ja- 
kiegoś mężczyzny i kobiety, którzy popełnili 
samobójstwo przez powieszenie się. — Przyby- 
ła na miejsce komisya stwierdziła, że mężczyzną 
był Władyslaw Baran, 28 lat liczący murarz, od- 
bywający powinność wojskową przy 19 p. obrony 
krajowej, który, jak wynika z pozostawionego li- 
stu, umyślnie przybył do Lwowa w celu pozbawie- 
nia się życia wraz z swoją narzeczoną Julią N. Po- 
|wodem samobójstwa miały być trudności w pobra- 
niu się obojga. 

Oszustka w lwowskim klasztorze, Niedawno w 
sądzie karnym lwowskim, po kilkudniowych roz- 
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łej młodzieży. wydałrwyrok wwalnia jig oy] 


Jak się ohedhie dowiadujemy. uczniowie- ei tre! 


Kraków. Delmiki. ulico Zsgrody: edfreiter Jawor! 
14: szeregowcy: | 


|stanówcza zaczyła sie domaguć zapłaty, p. irme 
|Fienkiewiezówa, wyszodlszy pewnego dnia z dziec 
[kiom i bona git miasto. więcej nie wróciła. Jeszcze 
iprzedłom urozudiejta n. Irma sienkiewieczowa swój 
kourt wycieczką w smuochodzie 
judziolonym jej przez rosyjskiego gen. Knorringa, 
|de Tarnopol skąd przywiozła {różne  biżuieryc. 
ayziedziezme rzekomo yo zmartymomężu. 

Vo znikniecin Sienkiowiczowej ze Lwowa, prze 
konala się przełożona 6. Alojza, że padła ofiarą 
gszustwa. Oraz. Że wszyst ko. co p. Irma opowiads» 
ła o bogatej rodzinie. jak również 0 zmarłym oi- 
$50rz0, jest: baika. Sirnkiewięzowa ogółem nacią- 
nekt Klasztor na saug Lee K, w czem samej go- 
tówki wsladziła 2.445 K. ? 

Za aszystką rozpisano wkrótce listy gończe i w 
jakiś czas pòżniei przytrzymano ją w Karlsbadzie 
(w jednym: zesszpitali  (€ zerwonego Krzyża. gdzie 
yła zajętą. jako pielęgniarkasehoryvh, Tam ją ave 
„szfowano i sprowadzono da hwowas 

Btonkiewiczóowa przybywa na rozprawę w szęgzy ta 
stroju samarvranki. 2 popiełatym welonem ma glo- 
wie. spiętym w tyla: kokwdą.. Więzienie ślodeze, 
którem pozostaje od trzech miesiecy, wycisnęlo na 
niej swó piętno. tak. że popadła: w chorobę. W cza 
sie zeznań, wy» buchala placzepi: Wi czasie przesłu- 
| chania  Sfenkiewiezowa: przyznaje, się do winy. 
opowiądająt -obszernie o swej przeszlości. Jako 
poddana austryaokas™ wyszła'w Rosyi za maż za 
oficera, rosyjskiego. skąd w czasie wojny wyjecha- 
Fa do Lwowa pod przymusem. W Rosyt miala pre 
| 


vo klaszierza 


t 


I 


tensyo do jakiegoś szewiakowa., który był jej dlu- 
ány 14000 rubli, suma tą miała opłacić dlug. zariy 
pień v we Lwowie. 

| Po ukończeniu rozprawy trybunał ogosił wyrok 
"skazujący Sienkiewiczowa na jeden rok ciężkiego 
więzienia, oraz zwrot kosztów, 


| że Swiata. 


| Vregulawanie sprzedaży piwa. Dzienniki wie- 
deńskie ogloszsjś: Na mov ostatniego rozporz: 
dzenia ministervalnego. ograniczono czas sprzeda- 
ży piwa w resfauracyach, kawiarniach i t p. loka- 
lach w dnie powszednie od godziny T do 10 wie- 
Czoórom. x w dnie świąreczne od godziny 4 po pe 
Hnudniu do 10 wieczorem. W lokalach publicznych 
'wolno hyło w tym czasie sprzedawać po pol litra 
jednej osobie. poza lokal” wydawać najwyżej 
11 Titr na osobę. Ponieważ jednak okazało się, że 
ścisłe przeprowadzenie tego rozporządzenia natra- 
filo na liczne tmidności. prźeto rozporządzenie to 
poddano rowizyt w m,*l żćczeń interesentów: — 
wskutek tego pojawiło się wczoraj nowe rozporze: 
dzenie ministeryalne, które wyznaczenie trzechgo- 
„dzinbego. względnie sześciogodzinnego czasu wy 


n 
CH 


jszysku piwa pozostawia władzom politycznym. 
z uwzględnieniem -lokglnych stosunków. W tym 


oznaczonym -czasie trzech, względnie szościogo 
godzinnym, sprzedawać będzie „wolno w restaura 
crachykawiarniachianuych tecgo.rodzuju ohair 
oaz poza lokal, da. dumów . jeden litr piwa na 
osobę. (> 

Reemigracya z Ameryki. Dzienniki angielskie 
donoszą, że amerykańskie towarzystwa okrętowe 
czynia wielkie przygolowania do reemigracyi, ja- 
kiej oczekują po wojnie. Na podstawie studyów, 
poczynionyeh w Ameryce półnoenaj. oczekują, że 
co najmniej miiion lndzi zaraz po zawarcia pokoju 
odpłynie do kuropy. 


LĄ 


| _ e 7 A r 
| Towarzystwo Wzajemnej Pomocy uczniów upm 


wersyteiu Jagiellońskiego poleca kolegów, mogą 
cych udziełać lekcyj we wszystkich zakresach — 
zgłoszenia przyjmuje zarząd Towarzystwa. nies 


+ JamMonowskich 1 10 (Dom akademicki). 


Repertoar miejskiego teatru w Krakowie 
im, Jul. Słowackiego. 
We czwartek. dnia 4 boni: zban Douer i Lin 
tuwiaw. 
W piątek, dnia 15 b. m.: 
Bernarda. 


| aKawiwenkas F. P 


| Repertaar miejskiego teatru ludowego 
| © w Krakowie. 

We czwartek, dnia 14 b. m.: Piekna Marsylian- 
kac, sztuka w czterech aktach P. Bortona. 

W piątek, dnia 15 b. m.: sksięźniczka Czarda 
sza, operetka, w trzech aktach E: Kalmana. No 
ość. Po raz pierwszy). 


n LJ LJ LJ +: 
Odnowienie „Promienia . 
Kino „Promień“ T. S. Ia zostało w ostatnich 

tygodniach zupełnie przerabione.  Urządzenk: 
wnętrz zaprojektował prof Jan Bukowski, 
stwarzająg z „Promienia” prawdziwie wykwiu- 
tny teatrzyk świetlny, obliczony na wyrworną, 
publiczność, 

Niewielka sala „Promiema” wrzymana w 
spokojnym nastroju buduarowym, sprawia nic- 
zwykle miłe wrazenie. Ściany pokryte, jakby 
gobelinami. Niezwykle piękny dobór rysunków 
i barw czyni te gobeliny jednemi z nujpiękniej- 
szych, jakie widzieliśmy w dekoracyi, Ściennej 
w Krakowie. Urok sali podnosi dyskretne oświe- 
tlenie, wywołane przez liczne lampy ukryty w 
różowych abażurach. Poczekalnia traktowana 
w kolorach: biwym, różowym i czarnym przy- 
nosi prawdziwą koronkce rysunku i oryginalnych 
motywów. I tu ozdobą lokalu jest piękne oświe- 
tlenie krysztalowych lump. wykonanych przez 
fabrykę Żeleńskiego. (Uałość przedstawia się, 
jako jedeu z najwykwiatniejszych lokali pu- 
blicznych. 

Teatrzyk świetlny „Promień“ staje zupe 
godnie obok znanego teatru światluego .Ueie- 
cha“, pod którego też kierownictwem odbyła 
się przeróbka „Promienia” i pod którego zarzą- 
lem prowadzony będzie w roku bieżącym Pro- 
mień*, dając gościom swoim wyborowe i wy- 
kwintne programy. 

Na otwarcie ukaże się w tym teatrzyku dra- 
mat ze znamym artystą Waldumarem Psylan- 
drem w roli głównej. Przedstawienia rozporzy 
nać się będą o godz. 4 po południu. Pierwsze 
dziś we czwartek. 

Dodajmy, że dochód z kina, jak w ubiegłyci: 
latach. zasilać ma kase T, 8. E. 6830 

i 


r > 
Minister Burian o sytuacyl. 
(Tel c. k. Biura koresp.) 
Budapeszt, 14 września. 
«< »Budapesii Firlape oglasza rozmową mini- 
Kira spraw zagranicznych bar. Buriana ze 
współpracownikiem tego pisma. 

»Byłbym pierwszym — powiedział mini- 
ster, — któryby jak najgoręcej powitał zwoła- 
nie delegacyj, gdyż wówczas skonczyłoby się 
moje wymuszone milczenie i mógłbym oko w 
oko stanąć naprzeciw mych oskarżycieli«. 

W sprawic mężów zauiania opozycyi wę 
gierskiej oświadczył minister między innemi: 

»Na polu poufnych wiadomości nie moglem 
wyjść poza pewne granice. jakie mi nakazuje 
moje urzędowe odpowiedzialne stanowisko. 

Dalej powiedział minister: 

=Rardzo chetnie wysłuchałem zdania tych 
panów, ale naturalnie nie inogłem się Da to 
golgi, aby -y a iyaa „i _ BAM | stryackiego prezydenta ministrów do tego, aby 
wlasne zdanie i moge tylko sam swoją głowa |zopsżytucyę węgierską zatamować w jej nor- 
Myśleć e. malnem funkcyonowaniu, to można 

Na pytanie. czy może za cenę ofiar można-|dzieć, że słynna ustawa, ugodowa wisi między 
by było rozbroić nieprzyjacielskie usposobienie emin 3 NSE Mac ai Teac ARA 

sa 7 ` 1 pi e . Ktzy " Sic m AR „COW VANT LUD Dg 
Rumunii; "a ae: O | MICK RO, Miniti chwilowo uważa za U- 

»Jeżeli kr. Andrassy już propozycye. jakie prawnione i celowe. 
uczyniliśmy Włochom, a więc mocarstwu, okre-| Mowca przechodzi następnie do omówienia 
Slit jako npakarzające, o ileżby bylo bardziej u-| kwestyj włoskiej j stwierdza, że przedewszyst- 
pakarzającem, gdybyśmy życzliwość Rumunii | kiem chodzi o to, by w przyszłości podobnych 
musieli byli okupywać terytoryalnemi konce- błędów, jak W Abo gy włoskiej nikać. ORO 

sa OE. mawdopói erana er Pe kwestyę ię należy poruszyć w Sejmie 
pa pas i «|wegierskim, gdyż delegacya bylaby po temu 
pstwem. że zdradziecki mały sąsiad byłby WYy*|forum odpowiedniejszem. ` 
stępował wobee nas z cjagie wzrastającą pożą-| Następnie oświadcza, iż może przyjąć wnio- 
dliwością e. sek hr. Apponyiego tylko w tym wypadku. 

W sprawie krytyki br. Andrassyego odno- gdyby jego własny wniosek został EJ da 06 
śnie do rokbwań z Włochami podniósł mini- oe DE i ta + a 

s eyi delegacyj. jest obowiązkiem nsiawowym 
ster, że br. Andrassy odczytał wyciąg z aktów |zręoząć delegacye. Gdyby jogo wniosek został 
dyplomatycznych, poszczególne ich ustępy, i 
te ugrupował tak, jak mu się podobało, bez 
uwzelędnicnia innych. Zapewniam pana — 


odrzucony, to przecież należy się postarać o 
pociągnięcie do  odpowiedzialności ministra 
spraw zagranicznych, z tem jednakże zastize- 

zauważył minister — że ja patrafilbym wybrać 

inne kawąlki, z którychby wynikało, że Sonni- 

no absolutnie nie jest tym bez zarzutów. dziel- 


żeniem, że minister spęagęza oranicznych tylko 
tak. długo ma sie jawióżpiżed Sejmem węgłer- 
nym mężem, * za jakiego przedstawić go Jest 
skłonnym hr. Andrassy e. 


skim, jak dlugo delegacye nie obraduija. Wnio- 
sek lir. Apponyiego jest w rzeczywistości zmia- 

W sprawie zawarcia pokoju wyraził się mi- 
nister jak następuje: 


ną ustawy ugodowej. Ważniejszą aniżeli wspól- 
zGdyby była okazala się możliwość zawar- 
cia honorowego pokoju, bylibyśmy, my i Niem: 


Aziałanie, zapewnione ustawowo, jest harmo- 
ma duchowa, by każdy Węgier był przekona- 
ey, z radością z tej sposobności skorzystali. Co 
się specjalnie tyczy wtarznięcia wojska ru- 


ny, że w chwili niebezpieczeństwa liczyć może 
na patryotyzme Austryi i by także W Austryl 
muńskiego, to wdanie się nieprzygotowanych 
tumunów w wojnę, zdaje sią dowodzić nie tyle 


każdy wiedział i czuł, że Węgry są najpewniej- 
1) 


z ostoją monarchii, dynasıyi i Austryi. 
siły, jak raczej słabości extenty. Gdyby enten-| 


funkcyonują, że nałeży się przystosować do 
faktu i starać się pomódz samemu sobie bez 
delegacyj. Jeżeli w Austryi np. wskutek ob- 
strukcyi wybór delegatów jest niemożliwym. 
czy też większość nie chejałahy wybrać delc- 
gatów, to byłoby rzeczą Węgier liczyć się z 
faktem, nie dujacym się zmienić; odwołanie się| 
jednakże na to, że zdaniem miarodajnych czyn- | 
ników austryackich — pod którymi præmier w! 
każdym razie rozumie rząd austryacki — de- 
legacyc obecnie nie moeg funkcyonować, nwa- 
ża mowca nie za taki fakt, którego nie możma- 
by zmienić, zwlaszcza że zapatrywanie prawne | 
obecnego ausiryackiego prezydenta ministrów 
zupelnie odpowiada zapatrywania mawerv. — 
Mowca cytuje przytem oświadczenie hr. 
| Sinorgkha z roku 1914, dotyczące dalszego w- 
działu delegatów. wybranreh przez parlament 


oW 


niemożliwym. Hr. Andrassy powiada. że jeżeli 


O AN AE O O AEO O WE OO YA DD 


Nigdy jednakże ten stosunek nie był gor- 

szym jak dzisiaj. Powodem tego jest, że w Au- 
ta istotnie była tak silna, juk to lubi przedsta- 
wiać, nk: spla$y potrzebowała wywierać ta- 


Sejmu węgierskiego. 
Gl e. k. Biura kores$ż.y 
Budapeszt, 14 września. 

Na wczorajszem posiodzeniu Sejmu węgie:- 
skiego po załatwieniu przedłożeń podatkowych 
nastąpiła dyskusya nad wnioskiem hr Juliusza 
Andrassego. 

Hr Andrassy oświadczył, że oczekuje, iż 
prezydent ministrów w ciągu dyskusyi odpo- 
wie na oskarżenia, na które dotad ant słowem 

a mie reflektował. 

Wobec ogłoszonego 
wywiadu z ministrem 
oświadcza mowca, że minister spraw zagra- 
nicznych mie zna, jak się zdaje, naszych sto 
-sunków lepiej, niż stosunków Rumunii. Z pew- 
mością słusznem jest twierdzenie, żo minister 

spraw zagranicznych nie mógł mężom zaufa 


Obrady 


w »Budapesti tbrlap« 
spraw zagranicznych 


nia wszystkiego podać do wiadomości, pojmu- 
jemy bowiem, że na polu dyplomacyi istnieją 
tajemnicę, których minister nisomu nie może 
zdradzić. Mowca wskazuje w tej mierze ma 
tekst trójprzymierza i na traktat przymierzo- 
wy z Rumunią. Mężowie zaufania opozycyi 
nie chcieli się dowiedzieć o wszystkich tajem- 
nicach, pragnęli jednak, by ich poinformowano 
o sprawach bieżących, a to mogło nastąpić bez 
narażenia na szwank wielkich interesów kra- 
fu. W tej mierze mowca jest przekonanym, że 
oddaje krajowi usługę, jeżeli napiętnuje, iż 
cbecnie istnieje stan nieznośny. (Potakiwania 


stryi, gdzie niema ani parlamentu ani delega- 
cyj, czyni sią Węgry. w pierwszym rzędzie 
prezydenta ministrów. za to odpowiedzialnym. 
Na śmiech ze strony prawicy reilektuje hr. An- 
drassy, iż wlaśnie prawica chwaliła prezyden- 
5 ha A » r slt wystąpienie powagi Węgier. Ten monopol 
kiego nacisku na Ńamunię. ani ponosić tak AT malca sA teras Węgier i moża 
znacznych ofiar, eslem oekupienia pomocy się gorzko zemścić. Mowea także pragnie roz- 
lej, biednej Rumunii. Nie ehec przepowiadać, | woju sił Węgier. Mowca jednakże nie może się 
ale odważum się oświadczyć, że wobec Rumu-j2 tego powodu cieszyć, żeby tutaj wyłącznie 
nii spodziewam się pewnego i szybkiego zwy- A 3 A IF, A o Wa 
z 3 A AP : Ausiryi sparaliżowane jest życie konstytucyjne. 
eięstwa. Po upadku Rumunii 1 po nieznacznym| gp, Andrassy powiada w keńcu, że wystar- 
ententa przecież zrozumieć, że dalszy przelew |zmią na siebie odpowiedzialność za siebie sa- 
krwi jest zupełnie bezcelowy”. mych; mowca uważa zaś za wielkie zło, by Wo- 
gry były także odpowiedzialne za Austryę i jej 
cierpienia. (Potakiwania na lewicy, poruszenie 
na prawicy). Mówca ubolewa, że premier nie 
użył swej potężnej pozycyi, aby wszystko u- 
czynić, by także w Austryl panowało życie zgo- 
dne z konstytucyą. 

Prezydent ministrów hr. Pisza reflektuje 
przedowszyżtkiem na uwagi przedmiowey w 
kwestyi konferencyi mężów zaufania vpozycyi 
z ministrem spraw zagranicznych. Jaką odpo- 
wiedź ci mężowie zaufania otrzymali od mini- 
stra spraw zagranicznych, za to tylko minister 
spraw zagranieznych odpowiada, ale en, pre- 
zydent ministrów, omawiał z mężami zaufania 
npoważnienia monarchy i za zgodą ministra 
wojny. Są jednak rzeczy, najważniejsze taje- 
mnice wojskowe, eo do których otrzymują in- 
formacye tylko minister spraw zaeranicznych 
i obaj prezydenci ministrów. Co do tych kwe- 
styj naturalnie opozycyi nie można było poczy- 
nić żadnych wyjaśnień. (Hr. Andrassy woła: 

Myśmy o to nie pytali). 
hr Andrassego w sprawie artykułu 12. usta- 
wy ugodowej z r. 1867 i protestuje jak naj- 
energiczniej, jakoby jakikolwiek czynnik ży- 
cia publicznego węgierskiego starał się pozba- 
wić Austryę dobrodziejstw jdj życia konsty- 
tucyjnego. Nie sądzi też, aby stosunki między 
Austryą a Węgrami byly gorsze, niż przedtem. 
Uznaje jednak z całą gotowością, że ku jego 


ta ministrów, ponieważ on ostatecznie” podkre- 

sukcesie obecnej wspólnej ofenzywy, powinna! ozy, jeżeli w tych ciężkich czasach Węgry we- 
Odpowiedź hr. Tiszy. 

opozycyi rzeczy poufne. a to bezpośrednio z 

Promier polemizuje następnie z wywodami 

ubolewaniu pojawiły się pewne momenty, pa-, 


na lewicy i na najskrajniejszej lewicy). raliżujące harmonijne usposobienie. Porusza 
Minister spraw zagranicznych — powiada przytem kwestye aprow:zacyjąć, | . 
mowca — ośiwadczył, że był poinformowany 0 Premier pragnie z całym naciskiem stwier- 


dzić, że z faktn, iż parlament austryacki nie 
funkcyonuje, nie wynika, by na całeim pola 
spraw wspólnych swego wpływu urzędowego 
nie ujawniał. 

Wnioskodawca oświadczył, iż jest obowiąz- 
kiem Austryi wobec Węgier wybrać członków 
delegacyi, że więc Węgry są uprawnione do 
napierania na Austryę w sprawie wypełnienia 
tego obowiązku. Premier oświadcza, Że W 1. 
1667 żadna z połów monarchii nie dała drugiej 
tytułu prawnego do mieszania się w sprawy 
wewnętrzne. 

Premier pragnąłby bardzo, aby Austrya wy- 
brals członków delegacyi, uważałby jednakże 
za bląd stworzenie precedensu. Ku swemu t- 
bolewaniu nie może się zgodzić na wniosek 
mowcy. 

Oświadcza dalej, że z niechęcią przechodzi 
do drugiej części wywodów hr. Andrassego, 
tyczących się kwestyj zagranicznych, zwla- 
szcza, że poruszanie tych spraw powoduje za 
granicą komentarze jak najbłędniejsze. 

W ciągu wywodów premiera pos. S u em e- 
gli (grupa Karolylego) woła: Niechaj Burian 
ustąpi. 

Poseł U gr on (partya konstytucyjna) woła: 
W Siedmiogrodzie nie postarano się o usposo- 
bienie! 


stosunkach rumuńskich, o zamiarach Bratiamu 
i o czynności Rosyi. Mimo to nie zrobiono ni- 
czego celem przeciwdziałania wobec przewi- 
dzianego z góry niebezpieczeństwa, a miano- 
wicie ani pod względem militarnym ant poli- 
tycznym. To oświadczenie ministra spraw za- 
granicznych może zmniejszyć winę hr Czernina 
i dyplomacyi, jest jednakże ciężkiem oskarże- 
niem przeciw rządowi. 

Mowca polemizuje następnie z wywodami hr 
Tiszy, jakie wygłosił po ostatniej mowie mow- 
cy. Przechodząc dalej do właściwej sprawy 
swego wniosku, oświadcza, że jeżeli premier 
twierdzi, iż nie mamy prawa mieszać się w 
wewnętrzne sprawy Austryi, to należy stwier- 
dzić, że w tym wypadkn nie chodzi o sprawy 
wewnętrzne Austryi. Jest obowiązkiem Anstryi 
wobec Węgier umożliwić zwołanie delegacyj. 
Jeżeli Austrya tego nie czyni, doznaje ujmy 
konstytucya węgierska. Węgry nie chcą się 
mieszać w wewnętrzne sprawy Austryi, lecz 
domagają się nietykalności konstytucyi Wę- 
gier i słusznie domagaja się od Austryi, by gna 
wypełnieniem swych obowiązków umożliwiła 
aby życie konstytucyjne Węgier poszło bez 
wszelkiego szwanku torem., przepisanym usta- 
wami, 


powie-| jących hegemonii 


fna z Włochami była do uniknięcia, gdyby mi- 


nister spraw. zagranicznych Burian nie był sam 
żywił nieufności wobec propozycyj przez się u- 
czynionych. Própozycyc, czynione przez bar. 
Buriana, uczynione bvły w czasie, kiedy sy- 
tuacya monarcbii nrzedstawiałą się niekorzy- 
stnie. Premier zapytuje. czy usprawiedliwio- 
nym jest zarzut z racyi tego faktu. jeżeli mo- 
narchia w chwili kiedy pod względem militar- 
nym żle stała, podwyższala swe propozycys, 
podczas gdy w chwilach korzystnych nie oka- 
zywała żadnej ustępliwości. lir. Tisza oświad- 
cza że może słusznie twierdzić, iż minister 
spraw zagranieznych nie zaslużył na żaden za- 
rzut z tego tytułu, że czynił propozycye w 
chwili niebezpieczeństwa. 

Premier zakończył swe wywody słowami: 
Ubolewam nad: przymierzem, zawariem z Ru- 


amsfryacki w czasie, kiedy nowy wybór był| munią, które nie wytrzymała próby, ubolewam, 


że zerwano, pezynajmniej na teraz. z tą zdrowy 


obeenie wystarcza odmienne zapałrywanie an-|polityczną tradycyą, która upatrywała histo- 


ryczną misye ktumami w tem; że Rumunia przy- 
łączyła się do grupy mocarstw, przegiwdziała- 
światowej Rosyi, oraz że 
przejściowe prądy szowodowały Rumunię do 
wojny z nami wbrew jej własnym interesom, 
leez sądzę, że odszkodowanie. jakie daje nam 
przymierze z Bułgaryą, pod każdym względem 
wynagradza tę strate. 
Mewa hr. Apponytego. 

Następnie hr. Apponyi nzasadniał swój 
wniosek. przedstawiający przystosowane do 
stosunków stanowisko partyi niezawisłości. — 
Mowca uważa zwolanie delegacyj za rzecz bez- 
względnie konieczną, gdyż bez kontroli parla- 
mentarnej nie można dalej trwać. Kraj musi 
być wyprowadzonym z obeenej ciężkiej sytua: 
cyi. To jednakże tvlko wówczas będzie mal 
wem, gdy wszyscy skupią swe siły, a założe- 
niem w tym kierunku jest, by popełnione błędy 
usunięto, i dać należy gwarancyę. że błędów 
takieh w przyszlości się nie popelni. Nikv nie 
wątpi, że błędy zaszły, ale nikt się nie zgłasza, 
kioby znał winnego. Nie Ledące sirategikiem. 
odważa się jednak mowca na twierdzenie, że 
bez otenzywy przeciw Włochom siły, tamże u- 
żyte, byłyby wystarczyly do ochrony Siedmio- 
grodu przed inwazyą nieprzyjaciela. 

Mowca zajmuje się następnie wyczerpująco 
stosunkiem między Austryą I Węgrami i widzi 
główny błąd w tem, że część Austryi traktuje 
Węgry jako państwo kolonialne, a vego Węgry 
nie ścierpią. W końcu wskazuje na to, że pre- 
mier groził odroczeniem Izby, Mowca ostrzega 
premiera przed chwyceniem się tego Środka 
Opinia publiczna. która tylko w Sejmie może się 
ujawnić, nie może być stlumiona. Spodziewa 
się, że większość, przyjmując wnioski, będące 
w dyskusyi, stworzy możliwość odpowiedniej 
kontroli, 

Mowa posła Raliowszky'ego. 

Pos. Rakowsziky oświadczył. że premier 
nie może obejmować wszelkiej odpowiedzialno- 
ści za bar. Buriana; ten sam musi być pociągnię- 
ty do odpowiedzialności. Bar. Burian oświsi- 
czył niedawno wobec przy byłych do niego mę- 
Żów zaufania, że nie jest wtajemniczony w etam 
spraw: wojskowych; dziś zaś powiedział w in- 
torwiewie, że o wszystkiem wiedział. Powie- 
dział też, że na pewne liczył na wypowiedzenie 
wojmy ze strony Rumunii. Natomiast hr. Tisza 
mówił o zackoczeniu. A tego wszystkiego nikt 
nie może być mądrym. Pewnem jest tylko je- 
dno, że nikt się o Siedmiogród nie troszczył. 
W sprawach wojskowych, powiada pos. Rako- 
wszky, że naezlna Komenda armii stanowi pań- 
stwa w państwie, 

Przemówienie hr. Tiszy, 

Premżór hr. Tisza wyraża oburzenie, że po- 
sel wykorzystuje w ten sposób stanowisko zau- 
fania, jakie mu okazał minister spraw zagrani- 
cznych. Nie jest słusznem i nie leży w interesie 
kraju tak używać sobie na przedstawianiu po- 
iożenia, jak to przedimowca uczynił. Wywody 
pos. Rakowszkyego,w obecnej chwili są za- 
trutą studnią. (Zywe oklaski na prawicy). 

Odpowiedź Rakowszky*ego. 

Pos. Rakowszky oznaczył jako oszezęr- 
stwo, jakoby nadużył stanowiska zaufania. CA 
żeli się mówi o zatrutyeh siudniach, to odnosić 
się to może tylko do tych, którzy na urzędo- 
wych stanowiskach kłamią. 

Pos. Rakowszky został za. nieparlamentarne 
wyrażenie przywołany do porządku. Nastąpi- 
ły interpelacye. 

Imerpelacyce. 

Na interpelacyę pos. Urmaczyego od- 
powiedział hr. Tisza w Sprawie stosunku o- 
fiar krwawych Austryi i Węgier, że przeci- 
wanie, na podstawie stojącego dotąd do dyspo- 
zycyi materyału są krwawe straty austryackio, 
jakkolwiek nie wiele, jednak nieco większe od 
węgierskich. (Wrzaws na lewiey, wołania: Ra- 
zem z brakującymi). 

Hr. Tisza podnosi, że ci są podawani w 080- 
bnej rubryce. Rozszerzone na Węgrzech mnie- 
manie o znacznie wyższych stratach wśród Wę- 
grów jest zatem fałszywem. Wiemy dobrze, że 
znaczna część wojsk austryaekich walczy z 
pierwszorzędną waiecznością i dlatego miała 
nader krwawe Strazy. 

Odpowiedź przyjęto do wiadomości. 

Następuie minister handlu Harkanyi od- 
powiadał na interpelacyę pos. Bosnjaka w spra- 
wie zaopatrzenia prowincyi w naftę, że powo- 
łane czynniki niczego mie zaniedbały, aby za- 
pobiedz brakowi nafty. Wydano zarządzenia 
celem zapewnienia zapasów, które przy oszczę- 
dności pokryją zapotrzebowanie ludności. 

Odpowiedź przyjęto do wiadomości, poczem 
posiedzenie zamknięto. Następne dziś przed po- 
łudniem. 


Kwestya polska w Rosyi. 
dowód ;* Berlin, 14 września. 
»Berl. Tugeblatt« donosi ze Sztokholmu: 
„ Manifest polski, zapowiadany od szeregu mie- 
sięcy przez prasę rosyjską, został ostatecznie 
odłożony »ad actae. 
>Russk. Słowo« dowiaduje się, że nagły wy- 
jazd prezydenta ministrów Stuermera do kwa- 
tery carskiej stoj w związku z kwestyą polską. 
Stuermer zabrał ze sobą do głównej kwatery 
protokoły ostatniego posiedzenia rady mini- 


gr" 
E uraz uchwaly, 


manifestu polskiego, Car odrzucił obie te u- 
chwały. Rozwiązanie kwestyji polskiej ma na- 
stąpić dopiero po wojnie, 


To a = aś 
S6MERIESI roByjsk*. 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 
Wiedeń, 44 września. 
Z wojennej kwatery prasowej donoszą: Spra- 
wozdamia mieprzyjacielskieh sztabów general- 
nych: Rosys: Dnia 12 po poludniu.’ Front. za- 


cyą królewską, jako też do rozwiązania ligi re 
zerwistów. 


Powszechna mobilizócyd w Grecgi. 


Budapeszt, 11 września. 
»Magyarorszag« donosi z Genewy: 
Uficysiny komunikat, rozesłany przez Aren- 
cyę Havasn. stwierdza, że w Atenach poczynie- 
no rozległe zarządzenia do ogólnej mobilizacyi. 


= 
i —— 


chodui: W okolicy rzeki Biały Czeremosz woj-|, 


ska nasze obsadziły kilka wzgórz. Próby nie- 
przyjaciela odebrania ich spelzły, Aa iczem. 
W Karpatach Jesistych, wojska nasze: w okolicy 
góry Capul obsadzły cały Jańcuch ma póhioc 
od tej góry i wydarły mieprzyjaciełówi w po- 
ścign góre Capul, przyczem wzięto do niewoli 
13 oficerów i 900 żołnierzy. oraz zdobyto“ kä- 
rabinów maszynowych, trzy miotacze bomh il 
jeden reflektor. i 


Reda wojenna Kozlicyi © PełerskUrgu. 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 

Kopenhaga, 14 września. 

+Exirabladete donosi z Chrystyanii: 
Według »Aftenposten«, prezydent ministrów 
Briand, minister wojny Rogues i kiku tee 
rów, przybyli-tu dnia 11 bm. i wyruszyli w dal- 
szą podróż przez Sztokholm i Haparandę do 
Petersburga, gdzie ma się odbyć rada wojenna. 


Komunikat Bułgarska. 
(Tel. e. k. Biura koresp.) 
Sofia, 14 września. 

Sztab gencrąlny bułgarski donosi z dnia 18 
b. niee 

Front rumuński: Wzdłuż Dunaju panuje 
spokój. Wiojska nasze w Dobrudży dalej posu 
wają się naprzód. Komendant trzeciej armii do- 
nosi uzupełmiająco 0 ogromnych ' okrucień- 
stwach. popełnionych przez wojska rumuńskie 
i rosyjskie podczas odwrotu. 

Front macedoński: Dnia 12 b. m. silny 
obustronay ogień artylłeryi i piechoty koło je- 
ziora Ostrovo. W obszarze Moglana wzmocnio- 
na czynność artyleryvi, piechoty i mimierek. — 
W poszczególnych miejseach probował niepmzy- 
jaciel posunąć się naprzód. został jednakże © 
gnien odparty. W dolinie Wardaru i mad je- 
ziorem Dojran żywy ogień artyleryi. Koło jc- 
gora Butkovo posunęły się naprzód twa wło- 
skie bataliony i jeden szwadron oraz jedna ba- 
terya ze wsi Butkovo ku Butkovo Dżumaja. 
Zmajdniące sie tamże nasze oddziały zaatako- 
wały energicznie nieprzyjaciela i wypędziły-go. 
Nieprzyjacieł znułszony przez nasze wojska do 
ucieczki, cofnął sie ku wsi Butlkovo. Wkzięto do 
niewoli jednego oficera, jednego zastępcę ofi- 
cera i 81 żolmierzy, Dotąd pogrzebano tam dwm 
oficerów i przeszło 70 żołnierzy. Zdobyto 200 
karabinów maszynowych. Jestto drugi el 
spotkanie z Włochami. 


W dolinie Strumy nieznaczny ogień artyleryi. 
Na wybrzeżu Egejskiem, jak zwykle; krąży fio- 
ta uieprzyjacielska. 


Wałki w Dobrudży. 


(Tel. wł. »Nowej Reformye). 
Bazylea, 14 września. 


Znany krytyk wojskowy szwajcarski pułko-|M 


wnik Egli oświadcza w >Basler Nachrichtene: 

Wojskom  rosyjsko-rumuńskim, walczącym: 
pod Dobryczem, grozi miebezpieczeństswu 0- 
skrzydlenią od północnego zachodu przez woj- 


ska niemiecko-bułgarsko-tureckie i zepchnię- 
cie ku morzu, P 
Rumunia — jak się zdaje — posiada słabą 


artyleryę, co w dzisiejszych stosunkach SB x 


nąć musi w wielkim stopniu na wartość bojowa 
wojsk. 

Doniesienie sofijskiego korespondenta 
»Schweiz. Tel. Informatione potwierdza. że 


| (Ap. tel. MHD. 


komunikat tarecki, 

". (Fel. c. k. Biura koresp.) 
Kenstantynopoj, 14 wrzesnia. 
p D, il września. Z główneż 
kwatery donoszą: z ą 
Front kawkawzki: JY odcinku Ognot staia. 
9 i 10 bm. podjęte pre przygotowaniu „działo- 
wem ataki nieprzyjacielskie zostały kontrata- 
kiem wsród nadzwyczajnie wielkich nieprzyjar 
cielskich strat. odparie. W. walee dnia 9 bm. 3 
odcinku Kighi zdobyliśmy wielkie ilości amu- 
nicyi i narzędzi, których obliczenia jeszeze nie 
zdołano przeprowadzić. ! 

Wediug ostatnich sprawozdań odparty nasze 
wojska na froncie galicyjskim atakami na ba- 
gnety dnia 7 bm. wszystkie ataki znacznych ro- 
syjskich sił. Straty nieprzyjaciela oceniają na 
8.000 Iudzi. Podczas starć wręcz wzięto do nie- 
woli trzech oficerów i przeszło 300 Żołnierzy 
oraz zdobyto jeden karabin maszynowy. 


Telefoniczne Í telegraficzne 
wittłomości c. R. Biura Koresh. 


z dnia 14 września. 


Obrady Związku niemiecko-narodowego. 
Wiedeń. Wczoraj przed poludniem pod prze- 


wodnietwen posła Grossa odbyly się obrady 
parlamentarnego Związku niemiecko-narodowe- 


go. Narady toczyły się także po południu. 
Powrót kancierza z głównej kwatery. 


Berlin. Kanclerz Rzeszy Bethmann-Hotlweg- 


powrócił do Berlina z głównej kwatery. 


Utrudnienie wjazdu do Petersburga. 

Berlin. Według depeszy >Voszische Zeitung« 
z Sztokholmu, departament policyjny rosyjski 
podał do wiadomości, że wjazd do Petersbur- 
ga odtąd dozwolony jest tylko za poprzednie 
każdorazowem pozwoleniem. Osoby. nie mie- 
szkające stale w Petersburgu, mogą tylko naj- 
wyżej przez cziery tygodnie pozostawać w mie- 
ście. 


Odpowiedziałny redakior: 
MICHAŁ KONOPIŃSKI. 
Wydawca: 


RUDOLF OSMAN. 


Nadesłane. 
(Artykuly w tym dziale nie pochodzą od redakcyi). 


Karolina z Poziomskich 
Janakowska 


urędzona w roku 1851 w Petraszówce 


ma, Ukrainie, opatrzona św. Sakramenta- 

| mi. zmada po ciężkiej chorobie dnia 

j- 1i września 1916 roku w Jankówece; 

pogrzebana na ementarzu parafialnym 
w Dziekanowieach. 


Osobne zawiadomienia nia będą rozsyłane. 


GR EEEE TEN ae i T anae an PZLA TORD DS > ASD al 
Wszystkim, którzy wzięli udział w pogrze- 
bie, nabożeństwie lub okazali nam współczucie 


wojska bułgarskie w walkach z Rosyanami w z powodu śmierci 


Dobrudży znakomicie się biją. 


Terg o zbrojne wystąpienia Grecy, 


(Tei. c. k. Biura koresp.) 
Londyn, 14 września. 

» Daily Maile donosi z Aten: 

Zajście przed francuskiem poselstwem nie za- 
kłóciło dobrych stosunków między Grecyą a 
koalicyą. Polepszenie stosunków wynika z te- 
go, że rząd grecki w ostatnich dniach sam 


5. p. 
brata i szwagra naszego 


Edmunda Schreinzerd 


c. i k. podpułkownika w 71 p. p. 
składamy tą drogą serdeczne podziękowanie 
6851 Rodzina. 


TA DR TP OBZ BATNA IE Z: 
Podziękowanie. 


WPanom: Dr. Wojciechowskiemu, dyr. Do- 


zwrócił się do koalicyi z propozycyą wzięcia u-|mu Zdrowia” za udzielenie Zakładu, oraz opc- 
działu w wojnie pod pewnymi warunkami. Gre- | ratorowi dr. Recowi i pp. asystentom dr. Sehró- 
ekiego posła w Paryżu miano zawiadomić, żej derowi, Żałeskiemu, Wojewskiemu i Woźnemu 
Grecya na bok musi odłożyć kwestyę warun-| za nader pomyślne dokonanie ciężkiej operacyi 


ków, jeżeli chce pójść z koalicyą. Amunicya i 
uzbrojenie będą rządowi greckiemu dostarczo- 
ne do dyspozycyi. Poza tem Grecya byłaby zo- 
kowiązana traktatowo, 
sprawiedliwość į wielkoduszność koalicyi, 
Korespondent tego dziennika wyraża pe- 
wność, że przewódcy liberalnego stronnictwa 
biorą pod uwagę udział Grecyi w wojnie na 
tej podstawie. * 
Haga, 14 września. 
Biuro Reutera donosi z Aten, że premier Zai- 
mis obstaje przy, swej dyanisyi. 
> Lugano, 14 września. 
Poselstwo greckie w Rzymie potwierdziło 
wobec dziennikarzy na zapytawie ich wiado- 


że musi się zdać na) 6518-2 


Matce naszej od szeregu lat cierpiącej, sklada- 


my tą drogą jak najscrdeczniejsze podzięko- 


wanie. 
Rudolf Orlot Leruch z siostrami 
ppor. Leg. pol. 


, ne Ą WY 
Kursa radhunkawości — 2. Olszewgeiery 
dawniej we Lwowie — obecnie w Białej 
rozpoczną się 20 b. m. 
i obejmą, jak przedtem, przygotowanie do 
egzaminów: 
1) z rachtnkowości państwowej i kupieckiej 
(w e. k. namiesznietwie); 
2) z przedmiotów handlowych (w e. k. Aka 
demii handlowej). f 
Osoby, które się same uczyły, przepytuje Sie 


mość, o ustąpieniu gabinctu Zaimisa. Poselstwo|i uzupełnia braki, 


dało także wyjaśnienie, że między Zaimisem 


Na żądanie prospekt. Zgłoszenia pisemne lut 


a królem nie panuje żadna różnica zdań co do|ustne (6d godz. 2—4 po południu) pod Z. OI 


przyjęcia ostatnich żądań czwórsojuszu. 

Według informacyj włoskich, w Atenach ma 
być utworzony gabinet narodowy, który ma za- 
decydować w kwestyi interwencyi Grecyi w 
wojuie. 

Akcya venizelistów, 
Lugano, 14 września. 

Dzienniki greckie »Embros« i »Nea Himera« 

wskązuja na to że zaiście przed poselstwem 


szewski, Bielsko, Fabriksgasse Nr 5. = 
663 


Dr Henryk Schreiber 
otee kemeat adweradg © Eiakgei 


przy ulicy Floryańskiej Ł. 23, 
6786- 


+= 


x 
å 


Poszukiwanie zaginionych. 


ffieesią z Kisilów Schotiowzy 
a żona wachmistrza sztabowego 
Ip. ułanów, w Chrzanowie, dom 
Kleina, poszukaje swych braci, Mi- 
«chała Kisila, c. i k. starszego in- 
zyniera z Kosowej, który obecnie 
ma być jako rotmistrz przy inży- 
nieryi wojskowej; Franciszka Si- 
sila, kupca ze Sieniawy, siostry 
swej Waleryi Łabęckiej, żony 
drogomistrza z Zydaczowa, oraz 
Cecylii Kubiszyzmowej, żony ofi- 
cyała Sądu z Oleska, 6601 5 6 


Młoda resiczy 


z maturą seminaryalna, poszukuje 

lakcyj w miejscu, reflekiuje także 

na wyjazd. Zgłoszenia pod „Stefa- 

nia* przyjmuje Admin. „N. Reformy“. 
6810 1 2 


Do wynajęcia zard! 


B izby jasne, na wkłady, duże po- 
dwórzo. Wiad.: Ul. Asnyka 3, I p. 
na lego. 6812 1 3 


MKAMIOGIEC * 


były kierownik sklepów korzennych, 
siła piorwszorzedna, poszukuje od- 
powiedniej posady. Zgłoszenia pod 
„Kierownik przyjmuje administr. 
aN: Reformy“. 6738 


Zdolny subjekt 


tryzysr męski, potrzebny. Kraków 
Rynek 43. R. Wiskida. 6831 1 8 


Rzimienicy 


większej, z komfortem, nowocześnie 

wystawionej w ohiecującem miejscu, 

cszakuję dokapna be. pośrednictwa, 

agłoszenia pisemne z szczegółowym 

opisem obiektu przyjmuje Admin. 
„i. Retormy* pod „Jan Strusiński“. | 
cb 1 5 


Kr 463 


Dia urzędników 
o wyższych aspiracyach, wytworny 
język nicmiecki. Ustna i pisemna 
wsadauie jezykiem w niabywale 
krótzim czasie, Wybitne powodzenie. 
Nader wysskie referencye. Zgłosze- 
nia pisemne pod „Koncept“ przyj- 
muje Admin. „N. Reformy“, 

6505 1 3 


Eoncypionta 
z rutyną i substytucją roszukuje 
adwokat w Krakowie. Zgłoszenia 
psd „Adwokat przyjmuja Admin. 
pN. Refermy*, 6804 1 3 


Biuro techniczne 
fgnacy Fendler, Kraków, ui. Stra- 
szewskiego 2, patter, poszukuje kan- 
torzysty 1 praktykanta. Zgłoszenia 
d. 15 b. m. od godz. 3 do 4-tej po 
południa. 6797 


wózek 


dzieciecy, w dobrym stanie, do sprzo- 
denia. Oglądać można od 2 do 4. 
Ul. Straszewskiego 2, II p., schody 
lewo. 6799 1 2 


 BTARIYRAMA 


e ukończoną LI klasą gimnaz,, znaj- 
dzie umieszczenie w handlu Juliana 
kurkiewicza Kraków. Mały Rynek. 

6785 1 8 


Sklep 


ebsgerny, do wynajęcia zaraz przy 
mi. Starowiślnej 1. 49, Wiadomość 
tamo, 661555 


Mioda panna 
obejmie posade bkasycrki, ekspa- 
dyentki w jakimkolwiek handla, naj- 
chętniej na prowincyi, lub do to- 
warzystwa zarazem z zajęciem się 
fepszym domem. Biiższa wiadomość 
pod adresem: Helena Kubicka, po- 
bte-restante, Nadbrzezie. 5587 44 


ahah teri il i i 
i TN i 

fayta pieców kailiwy 

przyjmuja zamówiena na piece i 
kuchnie kafiowc, przeróbki i repa- 
racye w Krakowie i na prowincyj, 
x gwarancyą. Wiadysław Woj- 
tyga, majster kail, Kra- 
ków—Zakrzówek. 599088 


kupuja i sprzedaję 
złoto, erebro, brylanty, oraz 
wszelką kiżuteryą, nową i an- 
tyczną, płzcąc najwyższą cene. 
J. Cyankiewioz, zakład zegarmi- 
strzowski i jobilerski, Araków, 
Sławiiowsiia 24. 4709 23 30 


L. Lewięk 


“Kraków, Rynek 15 

Matce! dęlitatesów, 

Pogoje do Miadi 
i Rosiaurneyn, 


Codzień 


Muzyki s 
A. Wrońskiego. 


Fiwe wyłącznie pilzneń- 

skie. Znakomita kuchnia. 

(ykwininy bulet. Gabi- 
Roty. 614180 


Lokal otwarty do 12 w nocy. 
Z drukarni Literackiri 


NOWA REFORMA 


Praktykant 


potrzebny; pierwszeństwo mają ze 
wstępną nauką. E. Niemefz, optyk- 
mechanik. Kraków, ui. Karmelicka 
Ik 6750 2 6 


Dom-willa 
z ogrodem, w Dębnikach, do sprze- 
tania, Gotówka pocrzebna około 
18 tys. K. Wiadomość z grzeczności 
poda kancelarya Dra Langrodca, al. 
Karmelicka 9, cd 3—5 po poł. 
6789 1 6 


Potrzebna 


panicuka do cukierni zaraz. Język 


m 


15, 


kupuje tylko wagonami loco stacja załadowcza 


niemiecki konieczny. Zgłoszenia: e s 
ul, Szewska 24, od 10—132. 4 | | k i 
6816 1 2 "I | l l L ji 
Poszukuję jA 1 | | 
dwóch słonecznych pokoi, z oświe- aku U „rk 


leniem elektrycznem. Zgłoszenia: 
ul. Basztowa 1, parter na prawo, 
pod E, N. 6815 


Polrzedna Suiata 


młoda, zdrowa i pracowita, któraby 
się rozumiała na gotowania, a także 
umiała szyć i prasować. Sietoia z 
lepszego domu może być również 
przyjętą, Wiadomość: pl. Matejki i b 
L. 7, II p, pnłkowuikowa Damaška. | poszukuje lekcyj z zakresu 


6819 1 2 niższego gimnazyum lub in- 


A Taa,  , o, |nego zajęcia w Krakowie. — 
Gazeta Miaszkań 


Zgłoszenia: Ignacy Solarz, 
ui. £armelizcka 15, parter, 


Ołpiny. 6813-71 4 
ogłasza bezpłatnie mieszkania do 


realności Francuzkę 


6820 1 3 


Kro, Rynek l. 22, Ip. 


WIA 
Kens, Zaktad sprzedaży i kupna 


MARYI TELESZNICKIEŻ 


przeniesiony został do domu przy ul. Fioryańskiej 1. 7 
Ep. (pod Matką Boską). — Poleca meble nowe, używane 


Nike" 


2 


© EX AA Lu TJ. 


mi 


Inwalida, akademik |Z 


wynajęcia, Właściciele c TR i i 
a asaji DAER kapujole | ne Foaaiipiuhidenipih ca. Bama również w komis meble i t, p. 5910 0 10 
Gazetę Mieszkań. 6798 15 fua wyjazd i lekcye, orae Polki 


nauczycialki z franc. jęz. i muz, 
poleca koncesyenowane Binro 


zkwiagomienie. gautz A. Kawalerskiej, ul Mi- 


(Dobra sposobność). Sprowadziłem | chałowskiego 1. 14, II p. 


ih wagonu wybornych Jabłck, od 6S4 L2 : 
70 hał. za 1 kg, ul. Szewska 7. 
6832 1 8 Absolwentka 


a M dwa-klasowej szkoły handiowaj z 
Dwóch pokai dobrym postępem, posznkoje posady. 
umeły, z aloktryką i łazienka, bil- | Zgłoszenia pod „„Atsoiwentka" przyj 
ską fra wmju, sboszakuja lekarz. | mujo Admin. „h. Reformy*, 
Zgłoszenia pod W. W. 59. przyjmuje 6326 


Pózady biarowej | . IG Ak 
ly dzied od lat 5—7 


krako, BL. SZEDSKA 22 
LOóG, ul Akademicka 10 


poleca najtaniej wyrobu krajowego: 
wyroby koszykarskie, majolikę, rzeź- 
by zakopańskie, galanteryę, portfele, 
portmonetki, torby z Miejsca Fiasto- 
wego, kufry, pudła podróżne i t. p. 
5625 28 


$9000190000000090506600 
Na późmy zasiew 


po ziemniakach i t. p. nadaje się szczególnie żyte miku- 
licsie oryginalne., Cena 46 K za 100 kg loco st. Kań- 
zuga, — Worki i cenę kapna należy przysłać. -— Przyj- 
muje się również jeszcze zamówienia na oryginalne pszenice 
mikulickie „fłatkę” i „Blałną” po 53 K za 100 kg. 
6814 1 3 
sj. SS: e, 


| 
Roscwdsowa hodswia ZkÓŻ 
1 Oslaimi fyczieńi 


Posady biurowej 
poszukuje urzędnik, siła rutynowa- 
na, zupołnia wolny od wojska. Fo- 

ba 


90999 9%9 


siada maturę gimn., egzamin z ba- e. ź 
chalteryi i cztery lata praktyki oraż iakcye zbiorowa 
kancel. Włada językiem polskim ij 4 


niemieckim, Może się wykazać chla- A FHER pedngasicznego 


baemi poleceniami. Zgłoszenia pod | (stolarka, koszykarstwo, kartonaż, 
„Stanisław K“ preyjmuje Admin.| roboty wiórowe, rafliowe i inne) 


nw R ia dziec od lgt 7—14 


rozpoczęły eio w prasowni slójdu 


Rursa zaftrucnienmia > w praco 
dia palskich dzieci| pzyjojcteowonać ohiele ob. 


szkoła ludowa, kursa licealzo. ewent. | jąśnieh Mierya Beregruanówna 
gimnazynm realne, w budynku Żeń- między godz. Ear B=" 
skiego gimn, reaincgo, Wiedeń, VIII, tych samych godzinach można zwie- 
Albertgesza 88, Kierownictwo Ma- | dzać pracownię. 6808 1 10 


mi teginyaaaldfar „Najlepszegiły jj EZ — 
z J - = 
D. Sekreilker 


nauczycielskie. Godzina przyjęć od 
3—4 pv południu, 6508 3 5 
Fioryańska 62 
zdolnej 


Fabryka KOTKÓW poszukuje zaraz 


lak. Reicha w Krakowie, ul | ckgpedyentzi i prekty» 
Grodzka 71. 6614 6 10 | karthi. 6792 1 8 


karo wwiekimwgdona| Praktykant biurowego 


oraz żałobno na składzie. przeważnie do posyłek przyj- 


Jadwica Pollera gą | mie natychmiast firm. $. 61l- 
Rynek 43, I p.. Linia A.B. MARE, Kraków, Plac Ma- 
nad skiepem p. Wiskidy, tejki 6. 6802 4 8 


6054 6 20 
iutuicie wszedzie znanoch 


ot s» | polskich Gytoków 


prywatne, ul. Karmelicka 46, TI p. 
na prawo. 5366 13 20 
41 
Hofa polskiej pasty do obuwia, 
u 
Hofa f 


kutynewana nauczycielka 
„Bękii” farbki do bielizny w masie 


w Mikulicach, p. Kańczuga, 

í 
Sprzedaż po cenach fabrycznych z powodu zwijania sklepa. 
Skład porcelany, szzłą i lamp. 6807 16 
Kraków, ui, Karmelicka 9. 


Świetne, niezrównane 


KROJE FAW 


nabyć może, kto kupi najnowszy zeszyt Favorit d!a do- 


FT 


A 


r 
E ; zm metali 
języka francuskiogo, włoskiego i nie- |” K 
mieckiego, mieszka, jak dawniej: 


tzapskich 1, od frontu, na parterze, | Hrngajy* Tea rosłych, ub Jugead-Mode-Albuma dla dzieci. — Żądany 
E oE Te T N „MEŃSĆ_piyca 0 abw |model należy wybrać w domu, a chege kupić krój, po- 
M „ |dać numer ryciny i chjętość górną i bieder, — Do 
a ° Hin, FAA! 6) Rrakggie, nabycia tylko u firmy: J. Hopcas i A. Salcmonowa, 
BL $ y FZBRAREN 6181 4 B kraków, Szczepańska 9. — Wysyłka pocztowa za po- 
SJJ: p. | -——-- | braniem należytości lub opłatą z góry. — Zeszyt Favorit 
mao Aslorowe;"pietiwk a Osoba K 1:20, za pobraniem K 185, z wysyłką za gotówkę K 1:40. 


inteligentna, znająca się na gospo- 6759 265 
darstwio, poszukuje posady wa dwo* 
rze, ewontua!nia może objąć zarzyd | FE 
całego gospodarstwa. Zgłoszenia |; 
list, pod Fracownica przyjmuje 
Admin. „N. Reformy“. 6642 4 4 


- Fianistka 


udziela lekcyj gry na forte- 

Wiadomość: ul. Kre- 

ska l 10, parter na 
6471 6 O 


amerykańskie, parówka, buty dam- 
skie, różno drabiny. (Oglądać można 
od 4—6 popołudnia. Wiadomość: 
K. Romański, ul. Konarskiego l 81 
(za parkiem Irukowskiam). 

6664 $ 4 


Apieka 


Antoniego Jarosza „pod bia- pianie. 
lym orlem” w Nowym Sączu, | METOW 
poszukuje magistra(rki) lub | pfawo. 


asystenta(tki). GA ów | PRETO: 

TK rm 4: Rapi 

Srebro i antyk DAN 3 
nimetaja S. Ctre) BORT polecamy! 


kupuje i sprzedaje $. Katzner, 
Radzimy swym Qdbiorcom, by pa- 


ul. Bracka 5. 6502 5 20 
robili zawczasu zapasy towarów 

płóciennych. Jost to dzisiaj rzad- 
kością, że te towary ma się do 
zbytu. Ale i to nie potzwa długo, 
więe czemprędzej zażędać próbek, 
Szczególnie zalecamy znmówić: 

20m. pięknej tkaniny bawełnianej, 
nadającej się na wszelką bieliznę, 
5a 

20 m. dobrych rosztek zefirów, 
oksfordów, barchanów, flanteli, 88y- 
fonów i t. &, 60 K. 
| 6 ręcznie huitowanych, bardzo 

pięknych koszul damskich, słynnej 
czeskiej roboty ręcznej, 43 K. 

6 kcszul męskich, z flaneli lab 
zefiru, najlepszoj jakości, z miarą 
w szyi 57—42 cm — 60 K. 

20 m, najlepszego białego adama- 
szku alzackiego £0 cm. szerokości 
BO K. 
gracia Krefcav, tkalnia wyrobów 
lnianych ibawełnianych Bobruika, 


PERTE 4 


Taz 


oszuairujo się 
zaraz do kupna kilku domów, folwarków, kilku mor- 
gów gruntu z budynkami lub bez. 


Na hipotekę 
w Krakowie zaraz do ulokowania 50.000 K, 30.000 K, 
20.000 K, 12.000 K, 5.000 K. 
Wiadomość w Centralnem Biurze informacyj- 
nem, Kraków, Karmelicka 15, parter. 6794 13 


w ERST INA 


= 


SET 0EB CRUZ Mle 


z zam 


03908263605320882 


ANIE 


otrzyma każ: 
dy na żąda- 
nie mój kata- - 
log główny, RoS 
zawierający arl 
wiclki wybór 
różnego rodza* 
ja instrumentów muzy- 
cznych. Skrzypce stndonckie i kon- 
certowa K 569, 960, 10:80, 12:50* 
1650, 22-30, 2850 i wyżej. Dobre 
harmonijki z bezpłatnym samou- 
czkiem,  stosownia do wielkości 
K 666, 1060, I1*—, 16—, 20— 
do K 150—. Nisma ryzyka! Wy- 
miana dozwolona lub. zwrot pienis- 
dzy. Wysyłka za pobrznicm przez 
Dom wysytkowy Jana Koara- 
da, c. i k. dostawcy dworu, Brix 


przy ul Bilich, I. 4. 


Na I piętrze: 1 pokój, kuchnia, przedpokój, elekiryczne 


+ PETURON” BA or. 
oświetlenie — od 1 październiku. 
Wiadomość na miejscu. 


i gie marania 


6150 5 0 


14 


arpiówki wszelkiego rodzaju puste na ścianka 


raw iS 


polosa 


izining 


zasiggpsiwo na Gali- 


Stoszwuia do rozporządzenia mi- 
nisteryalnogo z d. 31 sicrpnia 1916 
a ux | możemy jednemu zamawisjącemu 
Nz 1355 e Export ĉo wszyst- | odsprzedać tylko 20 m. towaru i 
kich części świata. 5565 7 30| prosimy zatsm większej ilości nie 


BGG9C©8BS9ESSBEO | zamawiać. 2640 89 0 
m Krakowie. ul Jariellońska Ia 30, 7 


jn Jh | pełną i pustą, stropową, 

tiędniewe | toczone sklepieniową i płyty 
ayia GLSIAWA Randia wsch. i Król. Pot. $ Freund. 
w Karnmiswie 


iich, Kraków, ul. Wrzesińska 11, 
4818 HL 12 


antyczne i różna przedmioty dekoracyjne i t. p. Przyjm 
S a z vy. © 4 


cyę, Bukowinę, Sląsk potud.» | 


Ozwartek 14 Września 1916 


zawodowy lokaj 
poszukuje jednorazowez0 odczyszcza- 
nia mieszkań (okien, pieców), oraz 
podejmuje się zapuszezania podłóg. 
B, Kozłowski, Kraków, Czarna Wieś, 
ul. Miecbhbowska 1. 8, IT p. 66302323 


Pokój 


Panienka 

młoda, biedna, z celującem wia- 
dectwem wyższej szkoły handlowej, 
umiejąca pisać na maszynie, pra- 
Enąca utrzymać matke i rodzeństwo, 
poszukuje jakiejkolwiek posady bin- 
towej. Zgłoszenia list, pod Marya K. 
przyjmsje Admin. „N. Reformy“, 


umeblowany o 2 oknach, z osobnem 6729 2.8 
wejściem, do wynajęcia. Kraków, + 
XX, al. Kopernika 4, I pọ, 2. Sulep 


korzonny, w domu, w którym jest 


6644 4 5 ; 3 
szkoła dla 1400 dzieci, do wynajęcia | 


Lekce jonka anielskim 


najnowszą metodą i konworsacya, 


i. 16, pralnia. 6:51 28 


paka łał, 09% Maata budłaliwgjna 


z egzaminen rachunk. państw. z 
d-ro-letuią praktyką biurową, pi- 
sząca bisgle na maszynie, poszukuje 
posady. Zgłoszenia pod J. U. przyj- 
majo Administr, „N. Reformy“. 
67656 242 


| . Absciwermt 
praw i Akademii kandlowoj, wolny 
od słażby wojskowej, z półtoraroczną 
praktyka w instytnoyi finansowej, 
poszukuje odpowiedniej posady, Zgło- 
szenia pod Z, K. uł. Lenartowicza 
L 4, IE p. 6757 2 3 


i Majątek ! 


kupią zaraz 300—400 mg. prima 
roli z małym wkładem, Zgłoszenia 


Pokój 
umchlowany, dla parów, do wyna- 
jęcia zarax UL Krótka 10, Il pẹ 
na lewo, 6674 3 5 


Koncypient 
z prawem subsiytucyi, poszukuje 
posady w Krakowia. Zgłoszenia li- 


stowne pod Br B. przyjmuje Admin. 
„N. Reformy“. 6708 3 8 


Nauczyciel gimnazyainy 
z Galicyi, przyjmie korepetycyg w 
domu obywatelskim na wsi. Zgło- 
szenia z podaniem warnnków pod 
adresem: Królostwo Polskie, Słom- 


niki, poczta dla $, K, 6719 2 3|pod „Pałsk* przyjmuje Admin. 
—— LLL LLL Lee | „N. Reorg“, 6780 2 7 
3900 koron |, „..7sz= 


z ukończoną szkołą liandiową, ste 
nografująca, pisząca bieglo na ma- 
szynie, z roczną praktyką biurową. 
poszukuje posady biurowej. Zgło- 
szenia pod „Piina 335'* przyjmaje 


«u 
Admin. „N. Reformy*, 675822 


wnicsio jako wspólnik raty- 

nowany kupiec do żywotnego 

interesu, oraz zajmie się czyn- 

Rościami biurowomi. Zgłosze- 

nia przyjmuje Administracya 

„N. Reformy“ pod A. 5203. 
6736 2 3 


Bo wysajęsia 
każdej chwili pokój umeblowany, 
duży, frontowy, dla panienek, uczę- 
szczających do szkoły lub będących 
na posadzie. Ul, Floryańska l, 14. 
Wiadomość n p. portycra. 
676128 


o = 
Gosposdlymi 
energieznej, ohznajomionej z chô- 
wem bydła, poszukuje obszar dwor- 
ski ecznarowicg pod Białą. Posada 
do objęcia zaraz. Zgłoszenia osobisie 
przyjmcje Włościański Związek. 
Kraków, ul, Radziwiłłowska 8, 

678128 


z kaucją znajdzie umieszcze: 
nie w restauracyi pod firmą 
Zubelski i Eról, Kraków, 
Karmevcka 4. 6716 8 3 


 Roncypienta 


rutynowanego, ze substytucyą po- 

szukuja adwokat w Krakowie. Zpło” 

szenia listowne pod  Koneypiant 

przyjmaje Admin. „N. Reformy“, 
67163 3 


M GD GOEZ0.00) 


ma drugą hipotecą po bankowych 

K 550.000 poszukuje na realność 

w śzódmieściu, we rtości szacunkowe: 

K 760.009 kanc, adwokata Dra En- 

geniusza Nitst ha, Kraków, Rynek 44. 
671726 


Do wynajęcia 
trzy pokoje umeblowane, z komfor- 
tam, przy nl. Śtolurskiej |. 15, II p. 
Oglądać można między godz, 2—4 
po poładnia, 675723 


sz 3 
Pomocnicy 
i praktykanta poszukuje firma L. 
Woinuling, Kraków, ul. Grodzka 
1. 26, Skład farb i perfnmeryi, 
6154 2 3 


a 

Adjunkta lasawego 

z ukończoną s-kołą Bołechowską i 
xilknietnią praktyką, kawalera, wol- 
nego od wojska, potrzeba zaraa do 
większego majątku w górach. Pv- 
dania pod adresem: Zarząd lasów. 
poczta Dubra, koło Limanowej. Nie 
uwzyęlędnione pozostaną bex odpo 


a AWONIENAWA 


NZ 


Poszukuje Się 
rodowitej Francuzki do konwersacyi, 


Adres złożony w Biurze J. Hopcasa 


LA. Salomonowej. Ul, Szczepańska 9. 
6711 33 


Mieszkanie 
z 4 lub 6 pokoi, kuchni, przedpo- 
koju, łazienki z elektryką i z 3 po- 
koi, kachui i przedpokoju do wy- 
najęcia. Wolska 28, Wiadomość w 
kanoeturyi adwokackiej, Grodzka 60, 
front, I p. 6700 2 8 


8 - 
| 3 
Do sprzedania 
Futro i palto męskie, ulstor, ubra- 
nie frakowe j ubranie marynarkowe. 
Garbarska 10, Il p., drzwi na prawo. 
4693 3 8 


| E R 

Bo wynajęcia 
skiep z wielką sala, wo- 
ma gabinetami, przy ulicy 
Grodzkiej L 42, nadający się 
na restaurucygę, aptekę, cu- 
kiernię, od 1 października. 
6675 3 8 


Mehle salonowe 


jedwabiem kryte. bufet, porcelana na 6 osób stołowa i do kawy, szozotka 
do froterowanis i wentylator, świcżo przybyły do sprzedaży z wolnej ręki. 


Hala Licytacyjna, Pałac SBASKI, 


SON 

hariei 

z urama wjazdową i ogrodem jest 

do sprzedania. Zyłoszeniapodl $,50 

przyjmuje Admin „N. Reformy“. 
6724 2 9 


R rę. S A 
WYBAJNĄ | 
porządne urządzenie trzech pokoi 
i kuchni, — Zgłoszenia list. pod 
„Rzeczy* przyjm. Admin. „N. Raf. 
6726 3 8 


AN polacy N! 


Pierwszorzędny polski lekarz den- 
tysta ordynuje z powodu stosun- 
ków wojennych oparatywnie i tach 
nicznie za połowę nonoraryum. Br 
Ma Wiedeń, I., Spiegelrasso 18, 
1I[/9. (boczna ulica z (irashen). Or- 
dynacya od god, 1—6, w niedziele. 
od 6 —12 rana. 5652 13 13 | 


Fw szkoło buckalteryi i rachunkowości państw. | 
STANISŁAWA BURNATOWICZA z 
Ń podlegającej nadzorowi c. k. Władz szkolnych, w Kra-$ 
d kowie, Floryańska 55, obok Bramy, przyjmuje sią čo $ 
4 45 września b. r. codziennie, Nauki stenograłii udziela K 


6732 


Piorwszy wiedeński koncesyonowany skad 


używanych wozów wszelkich tygów 


także wszelkiego rodzaja uprzęż na konie ma zawsze na składzie w har- 
dzo wielkim wyborze. Baral Fischzr, Wiedeą, II, Pratorstraago 72, 
hotel Nordbahn. Tol, 44.406. Pożąd. koresp. w języku niem, 63 103 4 


TECHNICZNY urzednik 


potrzebny do fabryki farb. Posada ewent. 

zaraz do objęcia. Zgłoszenia tylko listowne 

p. a. L & G. Kaden, Tow. ake. Kraków, Skrytka 
pocztowa 115. 6762 2 9 


Jakich tyłko serce zapragnie, wszelkiego rodzaju i wyrobu. Spocyaln 
lalki z blaszan, głowami i prawdziw. włosami, oraz z porcelanowemi gło” 
wami, mówiące. Polecamy dla małych dzieci praktyczną, a obecnie nuj- 
tańszą lalkę z materyi, z blaszana głową i prawdziwemi włosami, 81 cm 
450 K, 87cm 8 K 60h. 42cm 7 K 50 h. Zabawki dla dzieci i lalak, 


í 
oraz wózki, Każde zamówienie wysyła najspieszniej fabryka lalek, Kra- 
ków, ulica Wolska 1n. Cennik na żądenie. 6187 6 10 


W i s e e © Ld 
wie konet 
me dagie kopegi 
zgubione dnia 10 września 3 pełno: 
mosnictwa notaryalne, oraz podania 
do władz. Znalazca zochce oddać 
wiaścicielowi- UL Wolska 10, 4-te 
piętro, 6769 2 8 


Ap rę 27 
_  Pasatg 
w hiarza lub sklepie posznkajo pan: 
na z ukończona IV klasą wydzia- 


zaraz. Wiad.: Ul św. Sebostyana | łową i dwuklasową szkołą handlową. 


Zgłoszenia pod Cz. $. przyjmuje 
Admin. „N. Reformy“. G773 2 3 


katolicka rodzina 


przyjmie studentkę z dobrego domu 

od 1—5 kiasy, z troskliwą opieką 

i używaniem fortepianu. Zgłoszenia! 

Aleja Krasińskiego 14, drzwi 24, 
6771 325 


dział galanieryi męskiej, okazyjnie 
do sprzedania. Wiadomość u dos 
zorcy domu, Ul. Szewska i. 23, IL p, 


6777 2 4 


Piesoszorzędną 
| ROGIAMIĘ 


z hotelem, istuiejącą od 40 lat, świe: 
tnie prosperującą, w większem mie- 
acie prowincyonalnem sprzeda Biuro 
Tumidajowicza w Krakowie, nl Po- 
selska 29, I p. 6714 3 2 


C- k. Leśniczy 
z dwndziesiokilkuletnią praktyką 
lasową, obznajomiony z wazelką 
manipułacyą leśną, budownictwem 
i budową dreg, poszukuje na czas 
ewakaacyi zajęcia za umówionem 
wyuugrodzeniem lub dyetumi. Ła- 
skawe zgłoszenia: Adam Tuszyński 
c. k. leśniczy w Jordanowie I. 86. 
6782 2 3 


diggi 


idomu. 2-piçtrewego, dokrzo zbado 
wanego, wolnego od podatku no 
wego, z łazienkami, spiżarrami, x 
wodociaągiem i światłem elektry- 
cznem, przy ul. św. Fioryana 1. 8 
w Podgórzu, odbędzie siy dnia 
i8 września o godzinie 9:4 rano w 
c. k. Sądzie powiatowym w Pod- 
górza, I piętro. 611328 


z PRZE 


TaAÓZYTAKY 


asa: 1 gie KAI ÇOAR N 
któ. 


-wkkówsitco 
4 Krakówia (Fietyntska, i). 
Się Pinia 


74942 0 16 


Poezta Hi3 
w prześlicznej górskiej okolicy, sto- 
sunki przyjemne, do zamiany na 
równorzędną, ewentnalnie o stopień 
niższą, blisko miasta i kolci, Adras: 
C.k. Urzad pocztowy Ławrów ad 
Stary Sambor, 7 6783 


atówkę ela 


najlepszej jakości. poleca loko 
abryka Oldenburg. fgsacy 
Schwarzwald, Lwów, Wale 
aość 5. 6779 2 6 


a 

oszukuje sie 

vat 
vå L października ładnego pokoju, 
umobiowanego, dla młodego aka- 
demika, przy dobroj rodzinie z wik- 
tem lub bez. Zgłoszenia list. pod 
8. S. przyjm. Admin. „N. Reformy“ 

6787 


Dobra, ograna, koncertowa 
Wioloncze!a 5 
wyrobu Jaury w Wioiniu, okazyj- 
nio do sprzedania. Wiadomość u J6- 
zefa Zająca, Kraków, ul. Floryań- 
ska 1. 21. 6790 2 2 


Potrzebny jasi 


praktykant z ukończoną wy- 
działową lub II gimu. do cu- 
kierni W. Newaza w Bo- 
shni. 6542 8 10 


BA 


w celn matrymonialnrm, dla wła 
ściciela restauracji, człowieka pra 
wego, kobiety lat około 45, baz 
izietnoj, uczeiwej i łagodneg» u 
sposob enia, Gotówka  kilkuunsta 
tysięcy koron do ro:winięcia iate 
resu konieczna, Zgłoszenia pod 
Prowincya przyjmuje Adminis' racyń 
„N. Reformy". 6704 3 8 


NOZE Z ZA 


4 M 
Siersza panni 
z braku znajomości pragnie tą drogi 
toznać mężczyznę w celu matry 
'monialnym od lat 35—50 hardzi 
prawego charakteru, na wyżŻszen 
stanowisku. Zgłoszenia pod „Ermi 
da“ przyjmuje Admin. „N. Reformy“ 
6743 3 3 


dokior praw, 30 lat, zajmujący szcza 
gólnia cenione stanowisko rządowa 
brunetkę do 25 lat, przyBtojną 
ZÓTowR, posnodarną, niepospoliteg 
umysłu, inteligencyi i poczucia ga 
dności kobiecej; skromnie wyposa 
żona, zdolną nżyczyć szczęścia i by 
uszczęśliwioną. Poważne nieanoni 
my z fotografią przyjmuje Admis 
„N. Reformy" przez wrzesień poł 
„Felicitas“, Tajemnica, zwrot li 
stów i fotografii rzeczą honorą 

6100 3 3 


Regea drukarni L, K, Górski 


